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Płace pracowników państwowych
mają być obniżone o 15 procent już od 1-go maja?

WARSZAWA, 9 kwietnia (Tel. wł.). 
Do •Prezydjum Rady Ministrów wpłynął 
wniosek ministra skarbu Matuszewskiego 
w sprawie obniżenia płac urzędników 
państwowych o 15 proc.

Według projektu ministra skarbu

wrzenie w Europie.
Socjaliści wszystkich narodów 
o unji celnej austrjacho-niem .

W ostatnich czasach" wielką wrzawę 
w Europie narobiła sprawa układu cel­
nego austrjacko - niemieckiego. Rozbież­
ność poglądów w tej sprawie jest olbrzy­
mia. Interesującą będzie w związku z tym 
układem opinja europejskiej prasy socja­
listycznej, wyrażającej stanowisko w tej 
sprawie partyj socjalistycznych.

Centralny organ niemieckiej partji so­
cjalistycznej* „Vorwarts“ pisze m. im: 

„Stosunki gospodarcze pomiędzy Niem 
aami a Austrją są już dzisiaj nadzwyczaj­
nie zacieśnione... W układzie celnym nie­
miecko - austrjackim w pierwszym rzę­
dzie widzimy urzeczywistnienie wspólne­
go celu gospodarczo - politycznego, rea­
lizowanie potrzeb gospodarczych obu kra­
jów... Układ austrjacko - niemiecki — 
joaszem zdaniem — przyczyni się do o- 
balenia przeszkód rozwoju gospodarczego 
w  Europie oraz upadków (murów celnych".

Wiedeńska „Arbeiter Zeitung" pisze 
m. in.: i

„Układ niemiecko - ąustrjacki może 
poprawić nasze położenie gospodarcze, 
złagodzić bezrobocie w niektórych ga­
łęziach produkcji.

Wyliczając różne możliwości przezwy­
ciężenia kryzysu gospodarczego z powo­
du układu tego „Arbeiter Zeitung" pisze: 

Mówić o sprawie, czy oba rządy dla 
tej akcji wybrały sobie korzystny mo­
ment, byłoby teraz nieodpowiednio... Cel 
zniesienia wszelkich trudności w stosun- 
Icach pomiędzy Austrją a Niemcami od 
12 listopada 1918 roku jest przedewszyst- 
kiem celem walki socjalnej demokracji.

Omawiając następnie ogólne położe­
nie gospodarcze Austrji oraz echo, jakie 
układ austrjacko - niemiecki wywołał — 
„Arbeiter Zeitung" pisze:

Jeżeli państwa obawiają się niemiec­
kiej uinji celnej, a nie chcą pogorszyć 
położenia kraju i narodu, mają jedną 
tylko drogę: nie utrudniać unji celnej

obniżka obowiązywać będzie już od 
dnia 1 maja.

Zniżka 15 proc. dotyczy płac zasa­
dniczych.

W praktyce nowe płace przedstawiać 
się będą jak następuje:

Np. urzędnicy administracji ogólnej 
kat. VII zamiast dotychczas pobieranych 
410 zł. otrzymywać będą 349 zł. miesię­
cznie, 'urz. X kat. zamiast 240 zł. — 204 zł., 
urz. XI kat. zamiast 200 zł. — 170 zł.

Dla nauczycieli szkół śred'. kat. VIII

zamiast 310 zł. — 263 zł., nauczyciel 
szkoły powszechnej X kat. zamiast 246 
zł. otrzymywać będzie 209 zł.

Do wymienionych kwot należy doli­
czyć dodatki, które wynoszą od 17 do 
40* proc. zasadniczego uposażenia.

i s *

Rewolucja na Maderze rozszerza się
200.000 powstańców pod bronią.

WARSZAWA, 9 kwietnia (Tel. wł.). 
Rewolucja na Macierze zatacza coraz "szer­
sze kręgi Rząd rewolucyjny przeprowa­
dza mobilizację cywilnej ludności, która 
7. entuzjazmem przyłącza się do powstania.

Władze rewolucyjne rozporządzają
200.000 ludzi, przeto siły ich są w i#sze 
aniżeli rządu portugalskiego. Wszystkie 
wyższe urzędy zostały obsadzone przez 
zwolenników rewolucji.

Harriman ponaw ia  o fertą  
e lek try fik acji Polski.

WARSZAWA, 9 kwietnia (Tel. wł.). 
Amerykański król prasowy Harriman -znaj­
duje się w drodze na G. Śląsk, gdzie we­
źmie udział w-zebraniu spółki zakładów 
Giesche'go. Właściwym celem jego po­
dróży jest Warszawa, gdzie ma ponowić 
ofertę na elektryfikację Polski.

„ Rząd portugalski celem uśmierzenia re­
wolucji wysłał dalszych 1000 żołnierzy, 
wyposażonych w artylerię i karabiny 
maszynowe.

Wedle doniesień z Portugalji, inter­
nowane na Azorach wojska opozycyjne 
zbiegły do Funchalu i przyłączyły się 
do ruchu rewolucyjnego.

lim  is t i i i i  Ir.
WARSZAWA. 9. kwietnia (tel. wł.) Prasa 

burżuazyina od kilku dni rozbrzmiewa fantasty- 
;cznemi wiadomościami w związku z wystąpie­
niem z PPS. -wiceprezydenta m. Łodzi dr. Wie- 
lińskiego OKR. w Łodzi w sprawie tei po­
wziął następującą uchwalę:

„OKR. PPS. stwierdza, iż b. członek partji 
ar. Edmund Wieliński sw-em postępowaniem i 
oświadczeniami w  prasie postawił się sam poza 
nawiasem Partii, i nad jego wystąpieniem z 
piartji przechodzi do porządku dziennego/

WARSZAWA. 9. kwietnia, (tel. wł.) Wczo- 
rai wieczorem odbyła się konferencja między- 
dzielnicowa PPS. okręgu łódzkiego przy udzia­
le gen. sekr. pos. tow. Pużaka. Obradowano

nad obchodem 1. Maja pioczem zajęto się spra­
wą dra Wielińskiego. Konferencja przyjęła do 
zatwierdzającej wiadomości uchwały OKR. łódz­
kiego. tyczącą się. dra Wielińskiego o wystą­
pieniu z partii piętnując jego publiczne wystą 
pienie w prasie, iako kłamliwe i niegodne 
Człowieka, legitymującego się wieloletnią dzia­
łalnością w PPS. '

W końcu konferencja stwierdziła, że od­
mawia swego zaufania dr. Widińskiemu, iako 
Wiceprezydentowi m. Łodzi i poleciła frakcji 
radnych PPS. wyciągnięcie konsekwencyj w sto­
sunku do dr. Wielińskiego na terenie samorządu.

pomiędzy Austrją a Niemcami, ale ją u- 
trwalić i rozszerzyć.

Francuski organ socjalistyczny „Popu- 
laire“ pisze m. in.:,

„Nic nie upoważnia do tego, by układ 
ten traktować dramatycznie. Każdy wie, 
że państwo austrjackie wedle traktatu w 
St. Germain, nie tworzy żadnych możli­
wości rozwojowych. Każdy wie, że Au- 
strja skazana była na zawarcie unji celnej 
z Niemcami albo inneini państwami suk­
cesy jnemi starej moinarchji. Gdyby nastą­
piło zjednoczenie tego rodzaju z Czecho­
słowacją, Węgrami, Jugosławją, czy mó­
wilibyśmy wówczas, że stare państwo au­
strjacko - węgierskie znowu powstaje? 
Nikt nie może zaprzeczyć, że naturalne 
pokrewieństwo z wielu powodów małą 
Austrję dzisiejszą skłania ku Niemcom, a 
sprawa „anschlussu" z pewnością posia­
da historyczne perspektywy".

Centralny organ angielskiej Partji Pra­

cy „Daily Herald*' pisze m. in.:
Rząd austrjacki i niemiecki rzuciły 

bombę w europejską dyplomację. W każ­
dym razie było paważnym błędem nagłe 
wystąpienie *z tą sprawą".

Czechosłowacki „Sozialdeniokrat" wy 
chodzący w Pradze pisze m. in.:

„Mężowie stanu Niemiec, Austrji i 
Rum unji prześcignęli nas o długość ko­
nia. Posiadają oni dojrzalsze aniżeli nasi 
politycy zrozumienie dla nowych prądów 
i potrzeb polityki handlowej. Nasz prze­
mysł eksportowy jjest w niebezpieczeń­
stwie. Interes szerokich mas żąda grun­
townej zmiany w naszej polityce handlo­
wej, a handlowo - polityczne postępowa­
nie’Niemiec jest dla nas poważnem ostrze­
żeniem".

Organ belgijskiej socjalnej demokracji 
„Peuple" pisze m. in.:

„Niemcy i Austrją zapewniają o swo­
ich dobrych zamiarach. Układ między nic-

jmi zawarty przewiduje, że każde inne 
państwo posiada możliwości przystąpienia 
do tego układu. Nic nie przeszkadza Fran­
cji przystąpić do tego układu, a przez 
to przyczynić się do realizowania unji eu­
ropejskiej nie w dziesięć, czy dwadzieścia 
lat później, ale natychmiast".

Jak widzimy z. powyższych (głosów, so­
cjalizm europejski raczej sprzyja' z rzeczo­
wych względów nie tylko temu układo­
wi, ale rzeczywistemu zjednoczeniu się 
austrjacko - jniemieckiemu.

Na marginesie tego układu należy je­
dnak wyrazić obawę, by układ ten w rę­
kach nacjonalistów nie stał się narzędziem 
podważenia pokoju, nie wynika jednak 
z tego, iż sam układ jest pozbawiony war­
tości. Przeciwnie, dla rozwoju stosunków 
gospodarczych w Austrji i Niemczech jest 
on koniecznością, za którym przemawia 
bardzo wiele względów rzeczowych i 
istotnych.

Pierwszorzędny m agazyn p | | | p a  S t S m l S C l l i
Konfekcji damskiej \ męskiej lwów," pi. Smolki 4 Telefon se-72

poleca na seson obecny, ostatnie 
nowości po c e r a  a c h  b e z k o n ­
kurencyjnych , na d o g o d n e  

w arunki.

Nowość! O d 1 k w ie tn ia  
v/ K A W IA R N I V* L O U V R E “ K S S J lS f  ?ypmem „N ajpiękniejsze Lwowianki"

Niksarskiego, Ari-Afaslewa, Baletu de Yaleron z Mieciem Mirskim na czele.
Nowość
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Wizyta londyńska odroczona.
LONDYN, 9. 4. (PAT). Podsekretarz 

stanu Foreign Office Wansittard wezwał 
do siebie ambasadora niemieckiego v. Neu 
ratha i oświadczył mu, że rząd brytyj­
ski wobec licznych zobowiązań premiera 
Mac Donalda z początkiem maja oraz ko­
nieczności wyjazdu Hendersona do Ge­
newy 12 maja, pragnąłby aby wizyta 
Bruninga i Curtiusa odbyła się w terminie 
późniejszym, aniżeli sugerowano w Ber­
linie. Rząd brytyjski proponuje datę mię­
dzy 5 a 10 czerwca br.

Po skomunikowaniu się telefonicznem 
z Berlinem, ambasador niemiecki odwie­
dził popołudniu Hendersona i wyraził mu 
gotowość rządu Rzeszy przyjęcia daty 
proponowanej przez rząd brytyjski. Kan­
clerz Bruning i minister Curtius przy­
będą więc do Londynu dnia 5 czerwca 
rano-
S r śa n d  i G ra n d : w e z m ą  r ó w ­

n i e ż  u d z ia ł  w  k o n f e r e n c j i .
WIEDEŃ, 9. 4. (PAT). Odroczenie 

podróży londyńskiej Bruninga i Curtiu- 
m  wywołało w- prasie wiedeńskiej wiel­
kie rozczarowanie. „Ns. Wiener Journal" 
zarzuca Anglji prowadzenie dwulicowej po 
lityki. „N. Fr. Presse" stwierdza, że! od­
roczenie tej podróży nastąpiło podobno 
z powodu sprzeciwu Francji. Odroczenie 
podróży do końca maja oznacza, zdaniem 
dziennika, zupełną zmianę sytuacji. An- 
glja chce widocznie poczekać, póki Liga 
Narodów nie wypowie się w sprawie unji 
celnej niemiecko - austrjackiej. Również 
i w sprawie rozbrojenia pragnie zapeWne 
Anglja aby nastąpiły wiążące rozmowy za­
nim niemieccy mężowie stanu przybędą 
dk> Londynu. f 1

PARYŻ, 9. 4. (PAT). „Mątin" dowia 
duje się, że Henderson w czasie konfe­
rencji, którą odbył z Briandem podczas 
swego ostatniego pobytu w Paryżu nie 
zamierzał zaprosić na konferencję doLon 
dynu przedstawicieli Włoch. Obecnie zaś 
angielskie ministerstwo spraw zagr. zwró-

mim brzeskim
WARSZAWA, 9 kwietnia (Tel. wł.). 

W Warszawie bawi b. komendant twier­
dzy brzeskiej płk. Kostek - Biernacki. 
Przyjazd pik. Kostek - Biernackiego do 
Warszawy — jak twierdzą w kołach do 
brze poinformowanych — związany jest 
z procesem b. posła ukr. Leszczyńskiego, 
który ma odbyć się 15 kwietnia we Lwo­
wie. Płk. Kostek) - Biernacki ma być po­
wołany na proces w charakterze świadka.

jESt liii ii!
Państwowy- Instytut Meteorologiczny (P. 1. 

M.) w następujący sposób wyjaśnia długo­
trwałość tegorocznei zimy:

Teorocznag zima, aczkolwiek niezbyt mro­
źna, niemniei wykazuje większą trwałość, niż 
;uzwyczai. Nie jest to zjawisko wyjątkowe w 
Polsce gdzie nietylko charakter pogody jest 
zmienny, lecz i zasięgi pór roku ulegają nie 

"raz nieoczekiwanym przesunięciom.
Nadmierne przeciąganie się chłodów1 wiosną, 

lub ciepła jesienią zależy przedewszystkiem od 
rozkładu ciśnienia atmosferycznego,. z, któ- 
rem związany iest napływ mas powietrza różno­
rodnego pochodzenia i charakteru a więc po­
wietrza zwrotnikowego,. lub też morskiego — 
ciepłego względnie chłodnych mas powietrza, 
pochodzenia arktycznego lub kontyngental- 
nego.

W ciągu tegorocznei zimy. wielką stałość 
wykazywał obszar wyżowy syberyjski którego 
wipiływ sięgał nad Polskę i przynosił z wia­
trami wschodnimi i południowo- wschodnimi 
mroźne masy powietrza. Temsa.mem cyrkulacja 
atmosferyczna z Oceanu Atlantyckiego była o- 
dabiona, gdyż wiry powietrzne przynoszące 
zwykłe ciepłe powietrze kierowały się szla­
kami bardzie* północnemi. ku Islandji i omi­
jały przeważnie środkowe części kontynentu e- 
uropejskiego. Szczególniej dotkliwe chłody, wy­
stąpiły w  dniach przesuwania się nad Polską 
wyżu barometrycznego o pochodzeniu arkty- 
cznem. Nocą z dnia 3 na 4 bm. temperatura 
znacznie się obniżyła na wschodzie Polski, do­
chodząc do — 21 w1 Leśnej (K. Baranowicz), 
zaś na zachodzie do —5. Chwilowo w dniu 
nadciągający z zachodu niż barometryczny. je- 
5. ikwietnia stan ten został przerwany przez 
dnak z chwilą ponownego wzrostu ciśnienia 
znów rozpoczął się napływ chłodnych mas po­
wietrza. pochodzenia polarnego, przynoszącego 
pogodę zmienną z przdotnemi i dość obfitemi 
opadami w postaci śniegu i krup.

KONFISKATA ODEZWY 1-MAJOWEJ.
WARSZAWA, 9 kwietnia (Tel. wł.) 

Komisarjat rządu na m. Warszawę skon­
fiskował odezwę 1-majową, wydaną przez 
C. K. W. P. P. S. Jest to pierwszy wy­
padek od czasu niepodległości skonfisko­
wania odezwy pierwszomajowej.

eiło isię z .zaproszeniem ido Grandiego, któ­
ry jeszcze nie udzielił odpowiedzi. Dzien­
nik wyraża przypuszczenie, że jeżeli Gran- 
di istotnie pojedzie do Londynu to Briand 
postara się również wziąć udział w kon­
ferencji. „Matin" przypuszcza również, że 
angielskie ministerstwo spraw zagranicz­
nych umyślnie odsunęło datę konferencji 
pragnąc zapewnić w niej udział Brianda.

W Warszawie toczy się jbecnie proces o 
zamach bombowy na poselstwo sowieckie. Tło 
tego procesu iest następujące. 26. kwietnia ub. 
r. w kominie gmachu tego poselstwa przy ul. 
Poznańskiej znaleziono butlę metalową, wagi 
15 kg. napełnioną prochem strzelniczym z me­
chanizmem zegarowym i połączoną z przewo­
dem elektrycznym z sąsiednią realnością. Na 
ciachu domu znaleziono kii używany przez intro­
ligatorów który posłużył do wykrycia spraw­
cy zamachu. Był nim 41 letni Jan Polański;

WARSZAWA, 9 kwietnia (Tel. wł.). 
Z Łodzi donoszą, że po przyjeździe przed­
stawicieli kapitału angielskiego nastąpił 
sensacyjny zwrot w sprawie upadłości 
Banku Handlowego w Łodzi. Na konfe­
rencji z Anglikami polscy akcjonarjusze 
zgłosili wniosek o zniesienie upadłości 
bajnku, albowiem wychodzą z założenia, 
że poważna placówka nie powinna być zli­
kwidowaną. Akcjonarjusze polscy wyra­
zili gotowość ponoszenia daleko idących 
ofiar, aby wszyscy wierzyciele otrzymali 
swoje wkłady, a naWet i odsetki. Polscy

akcjonarjusze gotowi są dostarczyć ban­
kowi pewnych prywatnych fundtiszów ce­
lem powiększenia kapitału obrotowego i 
umożliwienia wywiązania się z zobowią­
zań. W zamian za to akcjonarjusze pol­
scy domagają się od .Anglików pewnych 
ofiar. Wedle dalszych relacyj z Łodzi 
istnieje przekonanie, że między akcjona- 
rjuszami polskimi i angielskimi dojdzie 
do porozumienia i Bank Handlowy pod­
dany zostanie gruntownej sanacji, która 
przyczyni się db uratowania tej placówki.

I wczorajszy „Dziennik Ludowy" był 
skonfiskowany. Okres poświąteczny roz­
poczęliśmy pod szczególnym znakiem. — 
Cenzura codziennie o nas pamięta... Skon­
fiskowano w całości wiadomość o za­
mierzonej redukcji płac na kolejach od 
1 maja br. o 15 procent.

Dlaczego u nas tę wiadomość skon­
fiskowano nie wiemy, gdyż donosi o tem 
cała prasa, tylko ją uogólnia, że ta re­
dukcja obejmie wszystkich pracowników 
państwowych, nie tylko kolejowych, ale 
także samorządowych.

44

Skreśliła też cenzura końcowe ustępy 
artykułu wstępnego pt. „Klapa bezpieczeń 
stwa", którą się otwiera po nieudałej 
„fali taniości".

Skonfiskowano kilka ustępów z arty­
kułu o masowych rewizjach’ i ich rezul­
tatach wśród lwowskich warsztatowców 
kolejowych.

W końcu cenzura skreśliła ustęp z „To 
i owo".

Jak na jeden numer to dosyć. Wyda­
liśmy nakład drugi.

Na wiosnę 
i lato!

na ubrania męskie wizytowe 
SPORTOWE, KOSTJUMY 
i PŁASZCZE DAMSKIE 
i MĘSKIE oraz MUNDURKI 

( STUDENCKI E 
w wielkim wyborze poleca 

ir m a
L w ó w ,  R u t o w s k i e g o  7

(naprzeciw katedry)

Towary wyborowe --  ceny najniższe

W województwie tarnoplskiem w osta­
tnim czasie władze rozwiązały stowarzy­
szenia pożamiczo - gimnastyczne „Łuh": 
w Ponikowicy pow. Brody, w Kościelni- 
kach i Kośmierzynie pow. Buczacz, w 
Siemikowcach pow. Podhajce, w Szyłach 
pow. Zbaraż, w Kainem i Kozówce pow. 
Brzeżany i w Romanówce pow. trembo- 
welski.

Pozatem rozwiązały się same po odby­
tych walnych zebraniach stów. „Łuh" w 
Siółku ad Bożyków i iw Uwsiu pow. Pod-

•  /

hajce, w Proszowej pow. Tarnopol, w 
Czarnyżu pow. Kamionka Strum., w Ma- 
łaszowcach pow. Tarnopol, w  Obodówce, 
w GchrymowcacK i Szelpakach pow. Zba­
raż. Stów. pożarniczo - gimn. „Sokił" w 
Litwinówce, w Wołoszczyźnie i w Wi- 
śniowczyku, pow. Podhajce, w Baworo- 
wie i Proszowej pow. Tarnopol, w Roz- 
noszyńcach pow. Zbaraż oraz „Czytelnia 
Proświty" w Bokowie i Szumlanach pow. 
Podhajce.

WARSZAWA, 9 kwietnia (Tel. wł.). 
Dzisiaj wydarzył się w Warszawie wstrzą­
sający dramat rodzinny.

Mianowicie przy ul. Ogrodowej 6, mie­
szka rodzina introligatora zakładów' gra­
ficznych „Urania" Leona Glikowicza. Dzi­
siaj rano rzuciła się żona z siekierą w rę­
ku na męża usiłując go zamordować. Na 
krzyk Glikowicza nadbiegł syn jego, 19-

i  t a l i e .
letni student. Na widok jego kobieta pod­
biegła do dtaia i rzuciła się, z 4 piętra na 
bruk.

Glikowiczowa spadła na dozorczynię, 
która odniosła przytem ciężkie rany. Jak 
się okazuje, Glikowiczowa opuściła przed 
kilku miesiącami męża swego, a przed 
2 miesiącami do niego powróciła z ozna­
kami rozstroju nerwowego.

WIEDEŃ, 9. 4. (PAT). „N. Fr. Pr." 
donosi z Chicago w związku z wyborami 
burmistrza miasta, że w czasie wyborów 
doszło do kilkakrotnych starć. Przewodni­
czący 13 okr. wyborczego Fishman, został 
uprowadzony w przeddzień wyborów 
przez uzbrojonych bandytów, później je- 
dńak został wypuszczony na wolność. — 
W 16-tym okr. wyborczym aresztowaną 
została cała komisja wyborcza pod zarzu­
tem dokonania oszustw. Zwolennicy Czer­
niaka noszą miotły na znak protestu prze­

ciwko korupcji. Czermak w przemówieniu 
swojem zarzucił Thompsonowi, że za je­
go rządów król bandytów chicagowskich, 
Al Capone mógł swobodnie uprawiać swe 
rzemiosło.

CHICAGO, 9. 4. (PAT). W wyborach 
na burmistrza miasta wybrany został Czer 
mak, który według nieoficjalnych obliczeń 
otrzymał 6667.529 głosów. Drugi z z ko­
lei kandydat, Thompson otrzymał 475.613 
głosów.

—O—

żonaty, który po czynie wyjechał do Jugowa 
w ii gdzie go w Lubłanie odszukała polrcfs 
odstawiła do sądu w Warszawie.

W czasie dochodzeń ustalono, że Poła. 
ski w r. 1924 wraz z żoną Anną współpraco­
wał z władzami sowieckiemi i z Wiednia wy­
jechał na posadę do Moskwy. Następnie je­
dnak zbiegł stamtąd nie megąe się rzekomo po­
godzić z tamtejszym sposobem rządzenia. Z 
końcem marca 1924 r. Polańscy zostali przy­
trzymani przez- straż graniczną, poczem po od­
byciu kary 10 dni aresztu, za nielegalne przekro­
czenie granicy, zostali wysiedleni z powrotem 
do Rosji. Wkrótce potem znów wrócili do Polski, 
gdzie żona iego otrzymała posadę nauczycielki 
w kolonii Łososina koło Grodna.

Polański zeznał w śledztwie że zamachu do­
konał bez wspólników. Po wojnie światowej 
był ideowym komunistą więzionym za dzialeI- 
ność komunistyczną i wydalonym z Austrii 
Węgier. Jugosławii i Rumun ji.

W Rosji sowieckiej zajmował poważne sta­
nowiska, był członkiem Centr. Komitetu Ro­
syjskiej Partii Komunistyczne), lecz następnie 
rozczarowawszy się przeszedł do walki z ko­
munizmem. którego sam stał się ofiarą. Uważa­
jąc placówkę sowiecką za rozsadnik komunizmu 
postanowił czyn swój skierować przeciw niej.

Polański oskarżony jest o usiłowanie za­
bójstwa w  sposób niebezpieczny dla życia wiek

W związku z. tą sprawą podaje prasa sd 
'wiecka, że Polański nigdy nie był komunisto, 
a tylko prowokatorem i stał na usługach Pa 
ryża. Bukaresztu Praoi i innych państw.

Proces ten budzi wielkie zainteresowanie 
wśród sfer politycznych w Warszawie i z* 
granicą. _____________________________ _

Z sa li sąd ow ej.

Na rozprawie Marii Horbań oskarżone: o 
namawianie ojca swego Hrynia do zamordowa­
nia brata iei Michała, zeznawlał obciążająca 
sąsiad ich Miko-ła* Kozak. Podczas jego prze­
słuchania zarządzono ta mość rozprawy, r ttre 
Względu na drastyczne zeznania o stosuBkacf? 
między oskarżoną a ojcem.. Krytycznego wie­
czora Kozak słyszał jak oskarżona namawiała, 
ojca db zbrodni twierdząc, że niema się czego 
obawiać, gdyż w sądzie przysięgnie,, że <>t= 
przez całą noc nie wydalał się ze stodoły, gdzie 
spał z nią wspólnie.

Przysięgli zaprzeczyli pytanie w kierunku 
morderstwa, potwierdzając: jednak zabójstwo. 
Trybunał skazał Marję Horbań na trzy fata 
cię‘żkiego więzienia

Marja Czobanówna. oskarżona o usiłowańe 
zabójstwo narzeczonego Michała Łucyka, któ­
ry po trzyletniej znajomości porzucił ją i 
żenił się z inną, zeznając wczoraj na rozpra­
wie twierdziła, że nie miała zamiaru zamordo­
wać niewiernego. Na widok swe i rywalki, a . 
żony Łucyka. Czobanówna omal nie zemdlała 
i prosiła przewodniczącego rozprawy, by u- 
sunął ją ze sali. Po jei odejściu oskarżona z  pra­
czem rozpowiedziała, iż przez dłuższy czas da­
wała Łucykowi pieniądze.

Trybunał po naradzie skazał Czobanównę 
na sześć miesięcy więzienia, z, zawieszeniem 
kary na trzy lata. Rozprawie przewodniczy i. 
r. Młynarski oskarżał prok. Krajewski, Łucy­
ka zastępował dr. Rołler, bronił dr. L. Henkis- - 
wicz.

Z drągam i na ryby.
Wszystkie rybki „spały" spokojnie W sta­

wie Hugona Wotmana w Ródzie Różanieckiej. 
koło Lubaczowa, .gdy w ciemną noc sześć dra­
bów za pomocą drągów wyważyło zastawki 
śluzowe na grobli powodując nie byle jakie za­
mieszanie wśród szczupaków, które wraz z wo­
dą spłynęły do rzeki.

Sprawcy tego „kawału" odpowiadali wczo­
raj przed sądem, przyczem twierdzili, że uczy ­
nili to z zemsty, gdyż Wotman nie wypłaca* 
im zarobków i nie chciał przyjąć do służby.

Po przeprowadzonej rozprawie główny os- ^ 
karżony Michał Wróbel, został skazany na 6. 
zaś inni od' dwóch do 4 miesięcy więzienia.

Katastrofa letnika 
Iwowsk. w Chinach.

BANKOK. 9. kwietnia. (Pat.) Agemeia Reu­
tera poda te że lotnik polski Czarkowski, który 
rozpoczął niedawno podróż na około święta 
wylatując z Lo-ndynu przyczem zamiarem jego 
było odbycie części trasy polożonei nad lądem 
drogą powietrzną zaś reszty okrętem uległ wy­
padkowi w odległości 300 mil od Bangkok. — 
Czarkowski ranny jest w głowę. Został on od­
transportowany samolotem sanitarnym do Bang 
kok. Zauważyć należy, że całą podróż odbywa, 
on na własny koszt. )

Czarkowski iest synem ziemianina z  okolic; 
Lwowa i członkiem Aeroklubu lwowskiego.

K o m u n ik a ty .
WYDZIAŁ WYKONAWCZY RADY ZW. 

Z A W. odbędzie swe posiedzenie w piątek, dnia 
10. kwietnia o godz. 7-me: wieczorem w lokalu 
przy ul. Ossolińskich 8.

Obecność wszystkich członków konieczna. 
Pietrusiński, sekr. Laskowski, Drzew.

BACZNOŚĆ MIESZKAŃCY III. DZIELNICY!. 
W piątek, dnia 10. kwietnia odbędzie się w  lo­
kalu OKR. PPS. przy ul. Rutowskiego 21 II. 
pt zebranie organizacyjne mieszkańców III. 
dzielnicy. Początek o godzinie 7-mei wiecz. Po- 
żżądana obecność wszystkich towarzyszy i to­
warzyszek. Sprawy bardzo ważne.

' KOMITET.
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Sztandar Międzynarodówki
w ręku partji belgijskiej.

W Brukseli obradował w tych dniach 
kongres partyjny belgijskich socjalistów, 
poświęcony głównie sprawom programu 
partyjnego. Zjazd belgijskich towarzyszy 
stał się potężną manifestacją na rzecz Mię­
dzynarodówki i braterstwa ludów, będąc 
równocześnie demonstracją przeciw fa­
szyzmowi.

Punktem kulminacyjnym było wyko­
nanie uchwały kongresu Międzynarodówki 
z 1928 r. w Brukseli, który połecił
wręczyć belgijskiej partji sztandiar Między­

narodówki
w dowód uznania za wspaniały rozwój so­
cjalizmu w Belgji, Wręczenie sztandaru 
przemieniło się w olbrzymią manifestację; 
szereg zagranicznych delegatów w gorą­
cych słowach podkreśliło zasługi towa­
rzyszy belgijskich.

W imieniu Międzynarodówki mówił 
k>vv. Fryderyk Adler, który wręczył sztan­
dar. Z ramienia Niemców (przemawiał tow. 
Breitscheio, Leon Blum jako przedstawi­
ciel francuskiej partji, Pietra z ramienia 
włoskich socjalistów, i szereg innych.

Wzruszającym momentem było poda­
nie sobie rąk przez Breitscheida, Yander- 
wekłe‘a  i Bluma jako symbol zbratania 
trzech narodów, wbrew knowaniom szo- 
winizmów narodowych.

Wzrost socjalistycznej partji 
holenderskiej.

AMSTERDAM. W Hamhem otwarty 
otwarty został 36-ty kongres holenderskiej 
partji socjalistycznej. Przewodniczący par-

Sprawy emigracyjne,
OSTRZEŻENIE PRZED OSZUSTAMI EMIGRA­

CYJNYMI.
Rozdmuchana w prasie kwestia emigracji 

ii-f Angoti dala pochop całemu szeregowi oszu­
stów do zwykłego naciągania naiwnych obiet­
nicami przyszłego dobrobytu w Afryce. W 
związku z tem Liga Morska i Kolonialna po­
daje:

Jak nas informują z prowincji wielu wło­
ścian. a nawet większych posiadaczy ziemskich 
piadło ofiarą tajemniczych agentów, którzy po 
za inkasowaniu znaczne i ilości gotówki, znik­
nęli bez śladu. Nadużycia sięgają kilku a nawet 
kilkudziesięciu tysięcy złotych w jednym wy­
padku. Poza tem pojawiły się tajemnicze ogło­
szenia w prasie warszawskiej, wzywające osoby 
zainteresowane bo zwracania się do nieznanych 
:łob rodzie rów którzy nawet zamierzają wyda­
wać pismo (sic) poświęcone wyłącznie Angoli. 
Ponieważ organizatorzy tej akcji przezornie za­
słonili się adresem skrzynki pocztowej, nie po­
dając swych nazwisk sprawa ta wygląda conaj- 
roniei podejrzanie.

Dlatego też raz ieszeze wyjaśniamy, że je­
dynie fachowi rolnicy rozporządzający kapita- 
!-:m 5 do 10 tysięcy dolarów, zależnie od wa- 
• .oków w jakich osiadają o ile odbędą na 
. iejscu praktykę rolną, mogą ryzykować wyjazd 

v\.i Angoli. celem założenia plantacji. Dokład- 
iciszyćh informacyj w tei sprawie udziela Za­

rząd Główny Ligi Morskiei i  Kclonjalnej. War- 
-zawa. Nowy Świat 35, III p., tel. 315—88.

NOWE TRANSPORTY EMIGRANTÓW.
W marcu wyjechały do Stanów Zjednoczo­

nych Ameryki Północnej. Brazylji i Urugwaju 
lalsze transporty emigrantów w liczbie około 

:;50 osób przygotowanych do podróży przez 
indyka! Emigracyjny.

>0 PROCENT TANIEJ sprzedaje: Gramofony 
szafkowe, beztubowe, walizkowe i tubowe 
FIRMA „SYRENA" LWÓW KAZIMIERZOW­
SKA 13. tełef. 53-16 Płyty krajowe i 
za paniczne w wielkim wyborze od zł. 3.—

tji Qudeqcest stwierdził, że partja w dn. 
31 marca liczyła ponad 73.000 członków, 
że zatem w ciągu ostatnich dwóch lat 
wzrosła o 20.000 członków. Do tego wzro­
stu w niemałej mierze przyczyniła się wro­
ga robotnikom polityka holenderskiego 
rządu burżuazyjnego.

Równie wielki rozwój wykazuje ruch 
zawodowy i prasa robotnicza. Oba cen­
tralne organy partji mają ponad 110.000 
abonentów. Z d. 1 stycznia 1932 zamierza 
partja założyć pięć nowych czasopism 
w rozmaitych miastach prowincjonalnych.

T ydzień  ok azyjn ej sp rzed a ży  u f-my
„O L K A“, Rynek 35

Kompłetjjjtiamski sk$adający"się z
Tylko1 par)' pończoch jedwabnych bez skazi 

1 pary rękawiczek modnych 1
t pary reiorm trwałych I z*. 7 .5 0

WIELKI WYBÓR -  TOWAR PIERWSZORZĘDNY.

obok Naród. Torbowi!
Komplet m ęski sk ładający s ią  z

1 krawatu jedwabnego modnego f _  . .  .
1 pary skarpetek trwałych f
3 kołnierzyków sztywnych 1 7  kq
3 chusteczek praktycznych ’

Dygnitarz sanacyjny
sk a za n y  na p ó łtora  roku c ię ż k ie g o  w ięz ien ia .

„Kurjer Lwowski" donosi o sensacyj­
nym wyroku sądu okręgowego w Sano­
ku, mocą którego nauczyciel szkoły po­
wszechnej w Ustrzykach Dolnych, a osta­
tnio nauczyciel gimnazjum w Turce nie­
jaki Huk skazany został na półtora roku 
ciężkiego więzienia z obostrzeniami

za nadużycie władzy wobec nieletnich 
swoich uczenie,

które skłaniał w czasie nauki szkolnej do 
niemoralnych czynów.

Huk cieszył się ogromnem poparciem 
w sferach BB. Dość powiedzieć, żeJ był 
sekretarzem miejscowego koła BB w U- 
strzykach, jednym z filarów nauczyciel­
skiego „Ogniska" w powiecie liskim, ra­
dnym miejskim w Ustrzykach. Dochodze­
nia w sprawie zbrodniczej działalności 
„pedagogicznej" pana sekretarza BB i sa­
nacyjnego radnego miejskiego prowadzo­
ne były już od dwu lat przez władze 
szkolne, ale tajemniczym zbiegiem okolicz­
ności Huk nietylko spełniał swoje czyn­
ności, jako nauczyciel, ale nawet został 
awansowany, ponieważ przeniesiono go 

I z Ustrzyk do Turki, gdzie uczył m. in. 
j muzyki w tamt. gimnazjum. ______

Dopiero —- kiedy oburzone bezczyn­
nością czynników szkolnych sfery miejsco­
wego społeczeństwa -- skierowały dónie- 
sienie do prokuratora, wszczęto dochodze­
nia sądowe zakończone procesem o wia­
domym wyniku. 1 dopiero teraz Huk zo­
stał zawieszony w urzędowaniu. Ponie­
waż wniósł on zażalenie nieważności, więc 
sprawa zlikwidowania go na arenie szkol­
nictwa i „polityki" w BB jest narazie 
w zawieszeniu.

i *
Od siebie dodamy, że jeszcze przed 

trzema laty wpłynęła na wspomnianego 
Huka skarga, że nagabuje w sposób nie­
przyzwoity jedną z dziewczynek, przeby­
wających wówczas w Ustrzykach dolnych 
na kolonji, urządzonej przez lwowską Ka­
sę chorych. Lecz p. Zakrzewski, który 
miał nadzór nad kolon ją, zbagatelizował 
całkowicie skargę, uzasadniając to, że p. 
Huk nie byłby zdolny do niemoralnych 
czynów, gdyż jest „porządnym" człowie­
kiem. no i przyjacielem p. Smulikow'- 
skiego.

Wyrok na „pedagoga" Huka świadczy, 
że skarga kolonistki nie była bezpod­
stawna...

; l i t e  Stoli m i *  s in  § su i i i  t i r a .
„Dziennik Ludowy" z dnia 24 stycznia 

j b. r. był skonfiskowany za artykuł, oma- 
i wiający sprawę problemu mniejszościowe- 
I go, w związku ze sprawą t. zw. „pacyfi- 
1 kacjś", którą właśnie omawiano w sejmie, 
i Wówczas wyraziliśmy należytą opinję o 
i sposobie, w jaki posłowie sanacyjni po- 
I traktowali tę sprawę. Pisaliśmy też o roli 
: p. Zdz. Strońskiego, który nagle wyrósł 

na głównego referenta klubu BB. w tej 
głośnej już w całym świecie sprawie.

W niewytłumaczony sposób skonfisko­
wany ten numer „Dziennika Ludowego" 
Stroński zdołał gdzieś uzyskać i na tej 
podstawie wniósł skargę przeciw odpo­
wiedzialnemu redaktorowi naszego pisma, 
gdyż przyznajemy, że dość lekceważąco 
wyraziliśmy się o tej osobliwej gwieździe 
politycznej na naszym firmamencie.

Wczoraj na rozprawie obrońca dr. Vo- 
gelfiinger w świetnem i fprzekonywującem

przemówieniu wykazał, źe krytyka doty­
czyła p. Strońskiego, jego poselskiej dzia­
łalności, co zawsze podlega ocenie opinji 
publicznej. Na dowód, jakiem cieszy się on 
poważaniem w Sejmie obrońca ofiarował 
dowód prawdy, powołując na świadków 
prezesów i członków wszystkich klubów 
poselskich i tak: posłów ttow. Barlickie- 
go, dr. Liebermana, dr. Dymitra Lewickie­
go, Ozjasza Thona, Panta, dr. Kiemika, 
oraz reprezentanta BB Lechnickiego.

Trybunał pod przedn. r. Dworzaka, 
nie przychylił się jednak do wniosków o- 
brony i zasądził odp. red. „Dziennika Lu­
dowego" na 445 zł. grzywny lub na 1 
miesiąc więzienia.

Obrońca zgłosił apelację od wyroku. 
Żałujemy bardzo, żc dowód prawdy nie 
został dopuszczony, a odmówiliśmy pro­
pozycji ugodowego załatwienia sprawy.

—o —

Na rycinie: Posiedzenie ko­
mitetu organtżaćyjn. konfe­
rencji europejskiej, które 
odbyło się dnia 24 ub. m. 
pod przewodnictwem fran­
cuskiego ministra spraw 
zagrań. Brian.da w słynnej 
„sali zegarowej" francu­
skiego ministerstwa spraw 
zagrań.: 1) Brland, 2) Si­
mon, przedstawiciel Nie­
miec, 3) Munch, min. spr. 
zagr. Danj1, 4) Henderson, 
angielski min. spr. zagr., 5) 
Drummonci, gen. sekret: rz 
Ligi Nar., 6) Szigimuru, 
przedstawiciel Japonii, 7) 
hr. Manzoni, poseł wioski 

w Paryżu, 8) Zaleski.

Ostatnia Okazja!
Sprzedajem y

kończące s ię  zap asy
przeważnie

niżej cen w łasnych
RESZTKI MATERJ1 MEBLOWYCH 

i CHODNIKI

z a  b e z c e n

riup m i i  i s i n w i f
LWÓW, 3-go MAJA 7 
w l i k w i d a c j i

LONDYN, 9. 4. (PAT). Według wia­
domości z kół dobrze poinformowanych 
wizyta kanclerza Briminga i jministra Cur- 
trusa nie nastąpi wcześniej, niż w końcu 
maja.

Agencja Reutera dowiaduje się, że roz­
mowy nie będą toczyły się wedle ścisk' 
określonego programu,'lecz obejmą cały 
szereg zagadnień m. i. niemal napewue 
dotyczyć będą iraji gospodarczej niemiec- 
ko-austrjackiej.

To i owo.
i Ołówek cenzorski znowu .poczerwienił a 

potem wybielił nasze pismo. Czytelnicy nas: 
otrzymali „Dziennik" poświąteczny z dwiema 
Wiełkiemi białemi pianiami Przed tem było tańi 
,coś potem zrobiło się z tego nic. To nic także 
coś znaczy. Bo w  wyniku jednego z  tych nic 
Wszystkie numery ostatnich „Wiadomości lite­
rackich" zostały już we Lwowie rozkupdone. 
Spróbujcie dostać jeden numer choćby za cenę 
złota. Nie dostaniecie. Zasługa to ołówka cen­
zorskiego. Pan icenzor czy też pani cenzura 
przysłużyła się tygodnikowi warszawskiemu. — 
Dobrze że choć taki pożytek z funkcji tego 
wszechwładnego pana. czy też wszechwładne! 
pani — cenzora — łub jeżeli chcecie cenzury.
I nie tylko to. Rozchwytany też został na bruku 
lwowskim „Robotnik" ze środy który bez prze­
szkód zamieścił skonfiskowany u nas artykuł
0 tragiczne!" śmierci 9-letniej dziewczynki.

Czasem aż zazdrość mnie zbiera, że W ar­
szawa żyie w takiej swobodzie. Choć cza­
sem bywa i tam na wspak.

Choć bieda to hoc — mówią i trafnie u 
nas - a nietnniei trafnie będzie można teraz 
mówić, że „choć bieda, to koc". No tak... V/ 
Warszawie — jak pisma donoszą —■ zostało zor­
ganizowane Towarzystwo Propagandy, nad kto­
rem gorliwą opiekę roztacza wiceminister skar­
bu p. Koc. Co to fest to Towarzystwo Propagan­
dy? Ano to iest takie towarzystwo, które ma 
siedzibę w Paryżu, będzie tam prowadziło pro­
pagandę na rzecz Polski, przewodzi mu major 
Kruśeiński, lotnik, który dawniei pracował w 
drugim oddzielę, a po zatem będzie w tem dziele 
propagandy pracować p. Wacław Sieroszewski.

Kto to budę płatit? <
■*

Całe góry szynek i stosy kiełbas zapeł­
niają dziś jeszcze sklepy z wędlinami, pomimo 
że jest już po świętach! Skąd ta obfitość? Ano 
stąd że lekkomyślni rzeźnicy nagromadzili całe 
masy smakowitych wędlin i szynek, w nadziej.], 
że ogół obywateli choć raz a dobrze w święto 
Zmartwychwstania zechcą sobie po teść. Tym­
czasem nic z tego. Ludziskom wzięło się na 
wstrzemięźliwość i poprostu bojkotują sklepy 
z żywnością. Niektórzy, co bardzie! łakomi ku­
powali po ćwierć a czasem nawet i po pół 
kilograma szynki lub kiełbasy, przeważnie jed­
nak obywatele lwowscy przedłużyli sobie Wielki 
Post aż poza święta. A teraz rzeźnicy płaczą
1 lamentują:

— Była fedyna okazja i ta przepadła.
A z czego płacić podatki t różne zaległości?

Zgoła inacze! było w Warszawie, ieżeli wi e­
rzyć głównemu organowi „radosnei twórczo­
ści" to fest „Gazecie polskiej1".

Oto, jak według |e» opowiadania odbyło się 
w stolicy państwa „św ięco n e" , a właściwie 
orgja pijacka i obżarstwa.

„Zbliżamy się do stołu, przedstawiającego 
się nader ponętnie: kordon butelek, pieszczą­
cych wzrok całą gamą barw, kokietujących 
wysmukłemi szyjkami łub obfitą cyrkiynfere.o- 
cją. — W tym momencie pafciiiętać należy 
że butelka i wódka są rodzaju żeńskiego, wia­
domo zaś, że kobieta jest perfidna i podstęp­
na: ni się spostrzeżesz a już cię odurzył* 
obezwładniła, już jesteś ostatecznie w jej mocy...

0  tem powinowactwie między kobietą & 
butelką zawsze, a  zwłaszcza przy święconem 
pamiętać należy. Pół biedy jeszcze, dokąd się 
ma uó czynienia z butelką, aie strzeż się, czło­
wiecze. tak zwanych butelczyn".

A dalej:
„Znikają kilometry kiełbas, tony szynek i 

cysterny bigosu. Najwyższy czas przejść 
wina".

Wreszcie:
„Czarną kawę z koniakiem pije się w ści­

śle męskiem gronie w gabinecie pana domu. 
ale rozmów tam prowadzonych przytoczyć sie 
nie godzi".

1 tak dale! i tak dalej.
Czyż nie doskonale powodzi się Warszawie? 

Tei sanacyjnej Warszawie. Jak to dobrze, że 
tak właśnie otwarcie i jasno o świętach pisał, 
organ pułkowników.

„Niech wiedzą sąsiedzi jak kto siedzS'*. 
Zawsze to i zagranicą przeczytają i odraza 
zrozumieją, że narzekania na biedę nie mają 
najmniejszego .sensu i że malowanie stosunków 
w Polsce na czarno prowadzi jakaś „obca >- 
gentura"....

Tak to fest bracia miłi.
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„ O p a n s tw a w ia c z e "
Z w i ą z k ó w  Z a w o d o w y c h
Jak wiadomo, pod egidą t. zw. „parla­

mentarne i grupy robotniczej BB", której 
patronuje p. Jędrzej Moraczewsjki, desy­
gnowane z góry do tej roboty, szereg za­
wodowych organizacji sanacyjnych stwo­
rzyło organizację „Polski Zespół Pracy' 
która zadokumentowała swe istnienie1, 
Ogłoszeniem „deklaracji ideowo-społeez- 
nej".

W deklaracji mamy do czynienia ze 
stekiem frazesów, jakiemi szafuje sanacyj­
na odmiana syndykalizmu, który bez cienia 
demagogji można nazwać „syndykalizmem 
- na baczność".

Perfidna ta deklaracja, oświadcza m. i., 
że „organizacje zawodowe polskiego pro­
letariatu uznają konieczność współpracy 
z  organizacjami zawodowemi robotników 
Innych krajów pod warunkiem niemiesza- 
nia się organizacji zawodowych państw 
jednych w sprawy wewnętrzne proletaria­
tu państw drugich'

W związku z tem w łódzkim „Głosie 
Porannym" (niestojącym na platformie 
socjalistycznej) pisze p. S. Czeczelnicki:

„Ładny warunek, sprowadzający do 
zera „współpracę na terenie międzynaro­
dowym" ! Możeby pp. autorzy deklaracji 
z „Polskiego Zespołu Pracy" konkretnie 
wyjaśnili, na czem tak pojmowana współ­
praca międzynarodowa ma polegać. Tem- 
bardziej, iż autorzy omawianej deklaracji 
wypowiadają się nietylko przeciwko bol­
szewickiemu profintemowi, ale i przeciw 
t, zw. Amsterdamskiej Międzynarodówce 
Syndykalistycznej. Tej ostatniej zarzuca 
się nietylko „siedzibę w Berlinie", ale i 
to, że „wypaczyła ona swój charakter mię­
dzynarodówki zawodowej i stawała się 
niejednokrotnie ekspozyturą polityczną in­
teresów niektórych mocarstw europejskiej 
zwłaszcza Niemiec".

Tych zarzutów dobrze nie rozumiemy, 
ale wrdocznem jest, iż ideologów „solida­
ryzmu" zapewne żenuje nietylko klaso- 
wość amsterdamskiej międzynarodówki 
zawodowej, ale i

zdecydowany pacyfizm ideologów tej 
międzynarodówki.

Poza tem zespołowcy nadzwyczaj nie­
jasno pisząc o jakiejś swoistej współpracy 
międzynarodowej,

uporczywie wstydliwie milczą
o współpracy polskiego proletarjatu z .ma­
sami pracującemi innych narodowości w 
granicach Rzeczypospolitej".

Według propagatorów sanacyjnego 
syndykalizmu, ochrzczonego nazwą' „Pol­
skiego Zespołu Pracy"' „konsolidacja zw. 
zawodowych jest blizka końca, a brakuje 
je} tylko strony prawnej".

„Otóż w tej stronie prawnej — pisze 
P Czeczelnicki — leży sęk całej sprawy. 
Można zgóry być pewnym, iż „strona

« O d  1—16. IV. BEZPŁATNIE m
Prawdziwy srebrny monogram  przy żaku pnie 

torebki, teczki lub portfelu dodaje magazyn
»N0BLESSE« Jagiellońska lla

prawna" zostanie tak załatwiona, że pro­
pagowane przez „zespołowców" związki 
nie będą ani niezależne, ani bezpartyjne, a 
raczej będą tak samo bezpartyjne jak blok 
bezpartyjny, oraz

niezależne... ale od mas pracujących.
Owo upaństwowienie czy też monopo­

lizacja związków zawodowych nie może 
oznaczać- nic innego, jak oddanie ich pod 
komendę dyktatury jednej partji, czy je­
dnego obozu. Związki zawodowe, wbrew 
twierdzeniu „zespołowców" nie będą 
„szkołą zawodową, życiową i obywatel­
ską", lecz staną się rozsadhikiem biuro­
kratyzmu, tchórzostwa, apatji, marazmu".

SZKŁO, PORCELANĘ, KRYSZTAŁY 
polec# F-a A lek san d e r  ONYŚKO

ul. Halicka 2 0  (róg Watowej)

Tuż po wyborach do parlamentu nie­
mieckiego 14 września ud . roku kolpor­
terzy prasy hakenkreuzlerów (skrajnej na­
cjonalistycznej prawicy, idącej pod prze­
wodem Hittlera) wołali po ulicach: „Ku­
pujcie organ przyszłego rządu!" Sukces 
wyborczy odebrał „nacjonalnym socjali­
stom" trzeźwość przy osądzie sytuacji, 
obudził w nich jak najśmielsze nadzieje: 
byli pewni, że wejdą do rządu1 i !te' zajmą 
w nim najważniejsze portfele1. Sukcesem 
tym zahypnotyzować się też dały wielkie 
masy obojętnego dotychczas dla haken­
kreuzlerów małomieszczaństwa, które1 da­
ło się otumanić wrzaskliwym ich fraze­
som o zbliżającej się wielkiej eirze rozwoju 
i potęgi Niemiec, mającej się urzeczywist­
nić pod egidą hurrapatrjotów z Hittlerem 
na czele.

KOLORY, materace, pościel po cenach naj­
tańszych poleca firma R. DRŻAŁA, Lwów- ni. 
Chorażczyzna 5, (Obok kina Apollo). Przera­
bia kołdry po 6. zł- materace po 8 zł.

FABRYCZNY SKŁAD
ŁÓŻEK METALOWYCH 
i WÓZKÓW DZIECINNYCH
W 0 Ł K O W Y 5 K 8

Lwów, Kopernika 5. -- Tel. 95-97
Ceny śc iś le  fabryczne.

Nie trzeba się łudzić!
Rozmiary kryzysu gospodarczego co­

raz bardziej się pogłębiają. Liczba bezro­
botnych dochodzi już do trzystu osiem­
dziesięciu tysięcy i ma nadal tendencję do 
rośnięcia. Coraz to nowe zakłady pracy 
zamykają swe wrota. Redukcje za' reduk­
cjami. Na tę drogę wkroczyły nawet sa­
morządy, rozszalała się istna epidemja 
nacisku na płace. Cóż, kiedy pod tym 
względem Lewiatany idą za wskazaniami 
rządu. I tu zresztą od słów przeszło się 
do czynów: banki państwowe wstąpiły na 
drogę obniżki płac...

Jedynym konkretnym wnioskiem w 
sprawie odciążenia rynku jest propozycja

wprowadzenia 40 godz. tyg. pracy,
zgłoszona przez socjalistów do Sejmu.

Coraz częściej przebąkuje się o odprę­
żeniu kryzysu światowego. Optymizm to 
jeszcze przedwczesny. Opiera się na fak­
tach zmniejszenia się zapasów niektórych 
surowców, pewnego ruchu zwyżkowego 
cen, pewnej poprawy na rynkach akcyj­
nych. Zawsze twierdziliśmy, że kryzys go­
spodarczy w Polsce ma "własne swe przy­
czyny, niezależne od czynników świato­
wych, to też ewentualne odprężenie świa­
towe jeszcze

nie wywoła bezpośrednie} i istotnej po­
prawy u nas.

„Konjunktura Gospodarcza" za luty 
uważa za prawdopodobne, iż „na wiosnę 
r. b. rozpocząć się może w Polsce wzrost 
aktywności gospodarczej, którego natęże­
nie i trwałość zależeć będzie głównie od 
rozmiarów dopływów kapitału zagranicz­
nego". Kwestja „zaufania" zagranicy do 
naszych stosunków była już niejednokrot­
nie przez nas poruszana i nie chcemy do 
niej wracać, ale omówimy inne czynniki, 
o których mówi „Konjunktura", a więc: 

„W przemysłach konsumpcyjnych ogra­
niczenie produkcji jest tak znaczne, zapasy 
zaś tak niewielkie, że objektywne możli­
wości polepszenia sytuacji wydają się być 
duże".

Tymczasem jednak zniżka pład i wzrost 
bezrobocia tak zmniejszają siłę nabywczą 
ludności, że z tego punktu widzenia, 

poprawa staje się bardizo wątpliwą. 
Przereklamowana akcja zniżki cen nie 

zdoła tego faktu zrekompensować.

Nadzieje te zawiodły. Hitlerowcy nie 
dostali się do rządu i ogłosili... secesję,
ustąpienie z parlamentu. Parlamentowi nic 
to nie zaszkodziło. Do zebrania się parla­
mentu opozycyjnego w Weimarze, zapo­
wiadanego głośno przez seceSj oni stów, 
nie doszło

Stało się natomiast coś innego. W Tu- 
rytigji, gdzie nacjonalni socjaliści mieli 
przewagę, obalony został w ostatnich 
dniach rząd wskutek udzielenia w Izbie 
votum nieufności ich przedstawicielowi, 
min. Trickowi. Co więcej! W tym samym 
czasie wybuchła w Berlinie w łonie partji 
nacjonalno - socjalistycznej rebelja. Prze 
ciwko wodzowi ruchu, Hittlerowi, zbunto­
wały się berlińskie organizacje bojowe 
partji, w których skupiały się najbaniziej 
skrajne, najczarniejsze żywioły szowiniz­
mu niemieckiego. Hittler usunął z zaj­
mowanego stanowiska ich komendanta 
Stennesa, mianując innego na jego miej­
sce; Stemnes ze swymi zwolennikami wy­
powiedział mu posłuszeństwo. Rozłam 
w partji jest dokonany.

Punktem wyjścia tego konfliktu jest 
świeżo wydane zarządzenie rządu pań­
stwowego, zwracające się przeciw stoso­
wanym coraz częściej aktom terroru w 
walce politycznej i zapowiadające użycie 
jak najostrzejszych środków celem zapo­
bieżenia im w przyszłości. Rozporządze­
nie zWraca się głównie przeciw komuni­
stom i nacjonalnym socjalistom, którzy 
skrytobójcze mordowanie przeciwników 
przyjęli jako jedną z imetod swej walki po­
litycznej. Mordy te, mnożące się w ostat­
nich czasach, wstrząsnęły opinją publicz­
ną Niemiec i spowodowały wydanie za­
rządzeń zapobiegawczych ze strony rządu 
Rzeszy.

Hittler nie chce robić zbrojnej, rewo­
lucji, mimo, że dla celów demagogicznych 
posługiwał się zawsze frazesami o niej - 
on chce dojść do władzy, usiąść na fotelu 
ministerjaLnym, by mieć wpływy i... pie­
niądze od ciężkiego przemysłu. Dlatego 
wysunął hasło „legalności" i rozkazał 
swym zwolennikom, by stosowali się do 
ostatniego zarządzenia państwowego. Wie 
on, że rewolucja, zrobiona przez jego par- 
tję, byłaby beznadziejna - zresztą nie- 
zaleźy mu tyle na rewolucji, ile na w ła­
dzy.

1 to jego stanowisko wywołało opór 
wśród skrajnych żywiołów partyjnych, 
które zarzucają mu tchórzostwo oraz zdra­
dę sprawy.

Partja nacjonalno-socjalna stoi w prze­
dedniu całkowitego rozkładu.. I taki mu­
siał być jej kres: ginie z powodu nagro­
madzonych w niej sprzeczności. Aby stać 
się silną, musiała tumanić masy frazesami 
o czekającej ją wspaniałej przyszłości; 
z chwilą, gdy stała się silną, musiała je 
oszukiwać, ponieważ walczy o cele, które 
nie są celami mas.

FIRMA „SYRENA" LWÓW, KAZIMIERZOW­
SKA 13 — telef. 5316, poleca: Aparaty detek­
torowe w luksusowem wykonaniu od zł. 8. 
Aparaty do sieci i anodowe w wielkim wy­
borze.

W I N A  K i e d l a
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M. ZOSZCZENKO.

Zagadka do rozwiązania,
W tym tygodniu rozegrała się bardzo 

interesująca historja na podłożu psycholo- 
gicznem.

Jeden z naszych znajomych — ślusarz 
iWasyli Antonowicz K. (nie będziemy wy­
mieniali jego nazwiska) postanowił roz­
wieść się z żoną.

Przeżył z nią trzy czy cztery lata, a 
teraz zadecydował: dość. Bo --- proszę 
państwa — zaczął się nudzić w jej towa­
rzystwie. No i wogóle ostygł. Przestał ją 
kochać.

I oto — bierze on swego przyjaciela 
Fedię, zachodzi z nim podczas roboty do 
piwiarni, gdzie ciągną piwo i radzą. Roz­
mawiają na temat aktualny — jak postą­
pić: powiedzieć małżonce prosto z mostu 
„rozwodzę się", czy przygotować ją do 
tego, aby nie było apopleksji. Albo może 
iść wprost do urzędu stanu cywilnego i 
jemu powierzyć zawiadomienie, żeby uinik- 
nąć samemu różnych małomieszczańskich 
scen, lamentów kobiecych i tym podob­

nych — zwykłych w takich razach -  hi- 
storyj.

Przyjaciel mówi :
— Najlepiej będzie pójść do domu i 

— było nie było — powiedzieć jej wszyst­
ko odrazu. Idź zaraz i sprawę załatw. 
Tylko — powiada — misja to dosyć cięż­
ka. Niektóre małżonki w takiej chwili wpa­
dają w szał i tijabeł tylko wie, eo wypra­
wiają. Inne padają nieprzytomne. Jeszcze 
inne — witrolejem oblewają. Iść jednak 
trzeba. Ja ciebie nie puszczę, pójdę z to­
bą. Poczekam we drzwiach na wszelki wy­
padek. Jeżeli moja pomoc będzie ci po­
trzebna - to mnie zawołasz.

I oto idą razem do mieszkania. Zbli­
żają się do domu ślusarza i wchodzą na 
schody. Na pierwszem piętrze spotykają 
nagłe małżonkę ślusarza, Annę Mikoła- 
jównę, Anię. Zbiega sobie ze schodów 
w swych żółtych pantofelkach, taka różo­
wa i ładniutka.

Ślusarz stanął i patrzy zdziwiony. A

ona rumieni się troszeczkę i chce iść 
dalej.

Ślusarz pyta:
— Ty dokąd?
-  Ja ... otiTzeknie dotąd... Wogóle

za swetni sprawami.
— Za jakiemi sprawami ? Jakie są 

twoje sprawy ?
-  A ja —- odpowiada — nie jestem 

obowiązana tobie odpowiadać.
— Wasylu Antonowiczu, już dawno ci 

chciałam powiedzieć: tyś mi się już dał 
we znaki z tym twoim charakterem i za­
mierzam rozwieść się z tobą.

ślusarz zdrętwiał:
To jest. jakto rozwieść się ?
A tak odpowiada — ty nudzisz 

się w mojem towarzystwie,-a mnie z to­
bą także niewesoło. Długo wstrzymywa­
łam się od powiedzenia ci tego, ale teraz 
jestem zadowolona, że się to już wreszcie 
stało. Tak, rozwodzę się z tobą!

Ślusarz chwyta ją za ręce. Wykrzy­
kuje :

- Ach tak ! Masz kochanków! T yś 
mnie opętała swoją miłością! Aniu — 
mówi Aneczko!

Przyjaciel jego. Fedja, szepce mu z

wściekłością: Idjoto, kretynie, sam się
chciałeś rozwodzić, a teraz rączki ści­
skasz!...

A ślusarz z płaczem:
— Anusiu najdroższa, pomyśl, że to 

wszystko głupstwo. Nie rozwodź się ze 
mną.

I obejmuje, ją i kapelusz ściąga i rą ­
czki pieści.

A Fedia stoi jak wryty w ziemię i 
własnym oczom nie wierzy. W końcu ma­
chnął ręką i uciekł.

Gzem się skończyła ta scena na scho­
dach — niewiadomo. Wiadomo tylko, że 
ślusarz z żoną nie rozwiódł się i jak się 
zdaje, rozwodzić się nie zamierza. Prze 
ciwnie — po pracy ślusarz biegnie prosto 
do domu i nawet do piwiarni nigdy nie 
zajdzie.

Jak to pojąć ? W czem tkwi zagadka ? 
Dlaczego ślusarz nagle się odmienił ? Czy 
niema w tem mieszczańskiego odchylenia ?

Autor, zajęty literaturą nie może tego 
tak prędko rozwiązać. Puszcza więc czy­
telnika na głębokie wody. Niech sam stę 
domyśli. Nie trzeba wszystkiego wykła­
dać na talerz. Ano, zmiarkujcie sami.

- o —
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K ro n ik a .
Lwów, 9 kwietnia 1931.

WATR WIELKI:
Czwartek o 7.30. „Wiktoria i jei huzar" 
Piątek o 7.30 „Uczta szyderców".
Sobota o 7.30 „Wiktorja i jei huzar".
Niedziela o 3.30 „Lalka".
Niedziela o 7.30 „Uczta szyderców", 
Poniedziate o 7.30 „Fiołek z Mont- 

martre".
— O—

TEATR ROZMAITOŚCI:
Czwartek o 7.30 „Spór o sierżanta Griszę". 
Piątek o 7,30 „Spór o sierżanta Griszę". 
Sobota o 7.30 „Spór o sierżanta Griszę". 
Niedziela o 3.30 „Jak się stać bogatym i 

szczęśliwym".
Niedziela o 7.30 „Spór o sierżanta Griszę". 
Poniedziałek o 7.30 „Spór o sierżanta

firiszę".

TEATR MAŁY:
Czwartek o 7.30 „Modne małżeństwo". 
Piątek o 7.30 „Modne małżeństwo".
Sobota o 7.30 „Interes z Ameryką". 
Niedziela o 3.30 „Modne małżeństwo". 
Niedziela o 7,30 „Interes z Ameryką". 
Poniedziałek o 7.30 „Interes z Ameryką".

• COLOSSEUM. — Goścmne występy Bara- 
towa. i . . .

Czwartek o 12 „Głos krwi".
Czwartek o 8.30 „Bóg zemsty".
Piątek o 8.30 „Cena życia".
Sobota o 12 „Bóg zemsty".
Sobota o 8.30 „Cena życia".
Niedziela o 8.30 „Cena życia".

W TEATRZE ROZMAITOŚCI dziś po raz 
pterwszy, świetna sztuka Arnolda Zweiga „Spór 
o sierżanta Griszę" w układzie reżyserskim 
L. Schillera. Dramat osnuty iest na wątku zna- 
nei powieści tegoż autora której tematem tra­
giczny los żołnierza rosyjskiego skazanego na 
śmierć za ucieczkę z, niewoli niemieckiej. Fun­
dament jej stanowi ideologia pacyfizmu hu­
manitarnego.

W TEATRZE MAŁYM jutro po raz osta­
tni doskonała komedja „Modne małżeństwo". 
Od soboty wchodzi na repertuar komedja Pa­
wła Franeka „Interes z Ameryką". W rolach 
czołowych pp. Malanowiez, Potiborówna, Bo- 
tłacka. Brodniewicz, Strzelecki, Palański.

PALAIS de DANSE „BRISTOL"
OD 1. KWIETNIA BR. CODZIENNIE ORKIE­
STRA JAZZOWA -  SŁAWNEGO ZESPOŁU

B R A C I  R O S N E R Ó W
przy zupełnie nowym programie.

W NIEDZIELE i DNIE ŚWIĄTECZNE 
T h e  co c ta ił - d a n s a n t  o d  g. S - te j

AWHM n  HIHSaW A1HMHBH HIDmdflM

„M O D A ' 1
LWÓW, JAGIELLOŃSKA 12.

bo tylko tam jest wielki wybór i niskie ceny.

Za niską spłatą miesięczną nabyć może 
każdy na własność mieszkanie z pełnym kom­
fortem blisko śródmieścia. Prospekty i infor­
macje w „Spółdzielni „WŁASNE MIESZKA­
NIE" ul. Zimorowicza 4. II. p. telofon 76—76 

aro Inż. Zygmunta Sperbera.

STRÓJ URZĘDOWY" DLA PP. SĘDZIÓW 
1 PROKURATORÓW. Zgodnie z rozp*. Min. 
SprawiecH. z 25 czerwca 1929 dostarcza firma 
A. WITTELS, składy tekstylne we Lwowie, ul. 
Kotowskiego 7. — togi i birety z czarnego 
kamgarnu, kroju ustawą określonego za cenę zł. 
147.— płatną po 20.— zł. miesięcznie.

Zamówienia zamiejscowe uskuteczniamy po 
•trzymaniu miary, co do którei udzielamy zama­

wiającemu odpowiednie wskazówki.

IZBA PRZEMYSŁOWO- HANDLOWA o-
trzymała z Izby Polsko- Amerykańskiej spis 
tirm amerykańskich, pragnących nawiązać sto- 
unki handlowe z poważnymi polskimi eks­

porterami względnie importerami.
Spis powyższy iest do przeglądnięcia w 

Izbie przemysłowo- ahndlowej, Lwów, ul. A- 
kademicka 17 II. p. Nr, drzwi 25.

ARESZTOWANIA I KRADZIEŻE, Hołuptko 
Steian. lat 25 zam. przy ul. Źródlane! 30. aresz­
towany został za kradzież na szkodę Nusi Rau- 
cher zam. przy ul. Lwia 13. .............

Żółtowski Wasyl. zam. przy ul. Pameńskiei 
15. aresztowany został za udaremnienie czyn- 
nośe  służbowych podczas eskorty więźniów 
przez żandarmerję wojskową._______________

M li. Dy nie \\mi i l e .
Od dłuższego czasu popełniano systematy­

czne kradzieże w sklepie galanteryjnym M. 
Sbommera. oraz w sąsiednim składzie wędlin 
N. Zajączkowskiego w realności przy ul. Na 
Bajkach 1. 27. Ostatnio Strommer poniósł szko­
dę około 7.000 zł. zaś Zajączkowski 1000 zł.

W czasie dochodzeń ustaliła policja, że 
kradzieży dokonywał sąsiad poszkodowanych, 
majster szewski Michał Kardasz wraz, ze swy­
mi pomocnikami: Wasylem Chomyszem, Wło­
dzimierzem Libą i Stefanem Cz,myrem. Skra­
dzione rzeczy, przechowywały narzeczone Kar­
da sza Aniela Bober i narzeczona Liby, Ste­
fania Michel

W czasie przesłuchania aresztowani zeznali 
ie  do kradzieży popchnęła ich nędza, spo­
wodowania przez bezrobocie. Osadzono ich w 
areszcie. >

Żydom przepłaciła l
35- letni Józef Schramm, majster szewski, 

zam. w Rzęśni Polskiej, owdowiawszy dnia 8. 
czerwca ub. r. poślubił Katarzynę Basuniakó- 
wnę. Niebawem wynikły pomiędzy nimi roz- 
dźwięki gdyż Schramraowa stale biła w nieludz­
ki spovsób troie sierot pozostałych z pierwsze­
go małżeństwa. 1

Dnia 25. grudnia Schrammowie udali się 
w odwiedziny do kolejarza J. Krzyształowi- 
cza. Tam Schramm narzekał na swe pożycie 
małżeńskie twierdząc, że żona katuje mu dzieci 
nie słucha go i przekłada brata swego nad 
niego. 1

— „Idź ty durny świrk — ja już nie będę
— „Idź ty durny świrk — ja już nie będę 

inną" powiedziała mu żona w drodze powrotne i 
do domu dodając „ja się z tobą policzę w domu 
(wraz z bratem". Schramm, nie mając pod ręką 
poeięgla. począł laską okładać żonę po gło­
wie. Ujrzał to przechodzący drogą Jan Pry-

Program radiowy
RADJOSTACJE Odbiorcze, Fotograficzne Apa 

raty w Największym Wyborze „FOTO- RH 
DJO- PAŁACE" LWÓW PLAC MARJACK1
8. (GMACH SPRECHERA), TEL. 8608,

* PIĄTEK, 10 kwietnia.
11.58. Sygnał czasu z obs. astrom i hejnał z 

Wieży Marjackiej. Odczytanie programu na 
dzień bieżący.

12.10 Koncert z płyt gramofonowych.
13.10 Tr. z Warszawy Komunikaty meteorologi­

czne. D. c. koncertu z płyt gramofonowych.
13.25—14.20 Przerwa.
14.20. Komunikat gospodarczy,
14.40 Tr. z Warszawy Odczyt dla maturzystów 

pł. „Mickiewicz" wygłosi prof. Konrad Gór­
ski.

15.00 Tr. z Warszawy Odczyt dla maturzystów 
pt. „Idea jagiellońska" wygłosi prof. Hen­
ryk Mościcki.

15.20. Muzyka z płyt gramofonowych.
15.35 Tr. z Warszawy. Kącik krótkofalowy.
15.50 Tr. z Warszawy, Lekcja języka francu­

skiego.
16.10. Komunikat dla żeglugi i rybaków.
16.15 Audycja dla chorych.
17.15 Tr. z Warszawy. Odczyt pt. „Bitwa pod 

Iganiami" wygi. Major Adam W. Englert.
17.45 Tr. z Warszawy Koncert orkiestry man- 

oolinistów pod kier. A. Szczeblowa
18.45. Rozmaitości.
19.10 Tr. z Warszawy. Giełda rolnicza.
19.25 Muzyka z płyt gramofonowych.
19.35 Odczytanie programu na dzień następny.
19.40, Prasowy dziennik radiowy.
19.55 Płyta gramofonowa.
20.00 Tr. z Warszawy. Pogadanka muzyczna.
20.15 Tr. z Warszawy Koncert z Filharmonii 

(warszawskie j. — Wykonawcy: Orkiestra 
Filharmoniczna pod dyr. Grzegorza Fitel­
berga. Irena Dubiska (skrzypi.) i Stefan 
Askenazy (fortep;.). I. 1. H. Berlicz: Uwer­
tura „Król Lear"; 2. L. yan Beethowen: 
Koncert fortepianowy c-dur. a) Allegro eon 
brio. b) Largo, c) Rondo-ailegro. — II. 3. 
J. Makłakiewicz: Koncert skrzypcowy; 4. 
Florence Schmitt: Muzyka baletowa „An­
toniusz i Kleopatra".
Tr. z Warszawy. Komunikaty.
Skrzynka pocztowa techniczna inż. Józefa 
Mińskiego.

Z e  scen y .

„Cena życia", występ Saratowa.
Baratow i jego zespół, goszczący od sze­

regu tygodni na scenie Teatru Nowości żegna 
się iuż z lwowską publicznością.

„Cena życia" w którei oglądaliśmy Bara- 
towa. należy do starych rosyjskich sztuk. Te­
mat dziś już trochę przybladły, — walka ze 
zniechęconymi do życia ma wykazać, że ży­
cie jest piękne i dobre że trzeba tylko na­
leżycie z niego czerpać, trzeba być człowie­
kiem. W każdym razie należy podkreślić że 
sztuka ta  mimo poważnego tematu iest bar­
dzo pogodna. <

. Braki sztuki w  zupełności pokryta kon­
certowa gra Saratowa i jego zespołu. Bara­
tow jak zawsze znakomity, okazał, że nietylko 
wysoce dramatyczne role należą do jego specjal­
ności. '

Dzielnie sekundowała mu pi. Holzer w ro­
li żony Anny. a i cały zespół umiarkowaną 
i harmonijną grą przyczynił się do powodzenia 
sztuki. Teatr był wypełniony publicznością, któ­
ra przy otwarte i scenie oklaskiwała żywo ar­
tystów^___________________  K. S.

Wycieczka TUR-a
do Teatru Rozmaitości.

W poniedziałek 13-go kwietnia odbędzie s,ę 
Wycieczka do Teatru Rozmaitości na głośną 
sztukę Stefana Zweiga „Spór o sierżanta Gri­
szę" w reżyserji p. L. Szillera.

Niskie ceny biletów dają możność ujrzenia 
każdemu robotnikowi tei sztuki.

Zgłoszenia przyjmuje to w. Wyszyńska w 
lokalu OKR-u przy ul. Rutowskiego 23. II p. 
Zgłoszenia przyjmuje się w poniedziałek tylko 
do godz. 1-szei w południe.

NR. 14 „WIADOMOŚCI LITERACKICH" li­
czy 8 stron druku i zawiera: akt I. ńowei sztu­
ki Nałkowskie! „Dzień jego powrotu" studjum 
Nowaczyńskiego o Faleńskim. świetną nowelę 
Conrada „Jutro" w przekładzie Zagórskiej, ca­
łą stronę rccenzyi z książek pióra prof. Kridla. 
Wasowskiego Piwińskiego. JLueberta, Zawodziń- 
skiego i Czachowskiego uwagi Boya-Żeleń­
skiego na marginesie procesu dr. Wolfa, felie­
ton Winawcra „Ceduła giełdowa" recenzje te­
atralne Słonimskiego karykaturę Czermańskie- 
go aktualności.

starz i grożąc bagnetem Schrammowi zapo­
biegł dalszemu katowaniu nieszczęsnej. Nieba­
wem jednak Schramraowa padła nieprzytomna 
na ziemię i zmarła wkrótce wskutek" uszko­
dzenia mózgu.

Dziś stanął żonobójca przed sądem przy­
sięgłych. Rozprawa trwa w dalszym ciągu.
rn ssrnmimmmmmmmĘmmmmmmmmmmmtmmmmmmmmmmmmmmęmm,

Repertuar kin lwowskich.
APOLLO; „Z rozkazu księżniczki". 
CASINO: „Odkupienie".
CHIMERA: „Dziewczę z Musichallu".

COLOSSEUM: „Upiór w operze" (Lon Cha- 
ney), oraz „W nocy" i Sonny Boy.

FATAMORGANA: Miasto miłości.
GRAŻYNA: „Monte Carlo".
KOP ERN IK: „Księżna Tarakaztowa'
LEW: Włodzimierz Gajdarow w dźwięk, 

dram. „Na falach namiętności".
MARYSIEŃKA: „Księżna Tarakanowa".
OAZA: „Niebezpieczny romans" (dźwięk.)
STYLOWY: Ponad śnieg.
PAŁACE: „Na zachodzie bez zmian". we­

dług głośne i powieści Remarqueła.
LUNA: Biały kapitan oraz Górą kawafer- 

ski stan.
SPLENDID; „Czerwony bies".
PAN: „Pokusa" z Gretą Garbo.
PROMIEŃ: „Grzesznica bez grzechu".
UCIECHA: „Truciciel" oraz „Szósta Wa­

ga świata".

O G Ł O S Z E N I A
DL

GŁOWY
osuwa

PROSZEK DLA DOROSŁYCH 
z f. m.

„KOGUTEK-Migreno
N ervosin“
w y r o b u  a p t e k i

GĄSECKIE60 w Warszawie
Sprzedają aptek i .

|  Najelegantsze UBRANI A.  

I TRENCHCOATY, RAGLANY 
z własnych jalroteż i dostarczonych materia­
łów wykonuje podług najnowszych żuroaL an­
gielskich ceny konkurencyjne na dogodne
spłaty, Firma krawiecka KRZANOWSKI I KLUK. 
Pasaż Hansmana Nr. 1, we Lwowie.

S

„JEDNOŚĆ"
P ow ez. S półd z. Spożyw ców  dla Lwowa 

I Okolicy
zaprasza wszystkich Członków Spółdzielń; 

na

które odbędzie się w sobotę, dnia 18. kwietnia 
1931 r. o godzinie 6. popołudniu we Lwowie 
przy ul. Piekarskie! 1. 18. I. p. w  sali Stow-a 

rzyszenia Drukarzy „Ognisko".
Porządek dzienny:

1. Doczytanie protokołu z ostatniego Wal­
nego Zgromadzenia.
'■J *2. Odczytanie protokołu z lustracji Z w. 
Rewizyjnego.

■ 3. Sprawozdanie Zarządu i bilans za 
1930 r.

4. Sprawozdanie Rady Nadzorczej. 
d. Sprawozdanie Komisji Rewizyjnej , 

przyjęcie bilansu.
6. Rozdział nadwyżki za r. 1930.‘
7. Ustalenie granicy najwyższego zadluze- 

ma Spółdzielni.
8. Wybór uzupełniający 4 członków Rady 

Nadzorcze i i 2 zastępców ‘na lat trzy.
9. Wolne wnioski.

IMIENIEM RADY NADZORCZEJ:
Marjan Mrezak Michał Chry.stowklł-

sekretarz. prezes.

Najlepsze c ia s tk a
— na czystem maile —

posiada tylko
C U K I E R N I A

I. M ic h o te k
R ynek  21.

Z a k ł a d
kauczu­
kowych

artyst.-rytowniczy i wytwórnia pieczęci

Lw ów , ul. B a to re g o  22/1
wykonuje herby, monogramy, gwoździe sztan­
darowe odznaki szkolne i t. p. po cenach 
bajecznie niskich. — Pieczęcie kauczukowe. 
4x7 cm. 3-rzędowe firmowe po 2 zł. 50 sztu­
ka. — Każdy dalszy rząd tylko 70 gr. droższy.

lililii i n l  i i y n i
w ykonuje na dogodne warunki firma

„ E L E K T R O D A *1
LW Ó W , G RÓ DECK A 8 1 . — TEL. 8 4 9 5 .  
s r #  K o s z t o r y s y  b e z p ła t n ie .

Własny wyrób — Ceny fabryczne.
KOŁDRY . . . . . . .  od zł. 22 —
MATERACE..........................   „ „ 3 0 -
PODUSZKI pierzane . . .  „ , 17-50
KOCE WEŁNIANE. . . . , „ 9’50
KAPY na łóżka i stoły . . „ „ 7*—
GOTOWE prześcieradła pod 

kołdry z dziurkami . . .  „ - 10-50
kopertowe ozdobne.......................... , 1 0  —
na łóżka 140 X 200 . . . „ „ 5 - -
GOTOWE POSZEWKI . . „ , 3—
FIRANKI -  CHODNIKI -  DYWANY 
OBRUSY -  RĘCZNIKI -  PŁÓTNA

najtaniej sprzedaje

fmim iiiom - umili
PIETRUSZEWSKI i MLEKO

MAGISTRAT KRÓL. STÓŁ. M. LWOWA. 
LW. 3891/31.

W. III. - ;  •
We Lwowie, dnia 8. kwietnia 1931.

Magistrat król. stół. miasta Lwowa, ogła­
sza publiczny przetarg ofertowy na wydzier­
żawienie na okres trzyletni od 1-go maja 1831 
do 30. kwietnia 1934 r. Piaskowni miejskiej 
w Lesienicach. położone} przy torze ładowczym 
stacji Lesienice. linii kolejowe! Lwów — Pod­
hajce.

Szczegółowych objaśnień udzieli Oddział 
Drogowy Magistratu. Ratusz III. pi. drzwi Nr. 96. 
codziennie w- godzinach urzędowych od 8-mei 
rano do 15-tej gdzie też są do przejrzenia odno­
śne plany, jakoteż do nabycia warunki ofero­
wania i dzierżawy i formularze ofertowe.

Piaskownię na miejscu w Lesienicach oglą­
dać można każdego czasu za zgłoszeniem sio 
u tamtejszego dozorcy.

Oferty sporządzone na urzędowym formu­
larzu wraz z dowodem złożenia w Kasie Miej­
skie» wadj,um ofertowego w kwocie 3.000 zt. 
w  gotówce lub papierach wartościowych wno­
sić należy osobiście lub pocztą w zamknię­
tych kowertaeh do rąk dyrektora III. Wy­
działu Magistratu Ratusz III. pi. drzwi Nr. 1Ż0 
do dnia 18. kwietnia b. r. godzina 12-ta w po­
łudnie, pioczem nastąpi komisyjne otwarcie ofert.

Magistrat zastrzega sobie swobodny wybra­
na {odpowiedniejsze i oferty, względnie możność 
odrzucenia wszystkich ofert.

Inż. MICHAŁ KOLBUSZOWSKl m. j>. 
wiceprezydent miasta Lwowa.

sprzedaje najtaniej

A. LEDER, Lwów
Szpitalna 10, telefon JB6-58

Pomykało Wincenty, Tworzyjańshi Jizei
Lwów, ul. Mączna — Telef. 13-00 

D o s t a w a  I d o w ó z  p i a s k u  
i k a m i e n i .

N a j m o d n ie j s z e

w ózk i dziecinne
w ł a s n e g o  wyrobu oraz wszełk*e 
naprawy i zamiany po najniższych 

cenach poleca
LW Ó W , KORALNICKA 6 , t a l .  3 7 - 7 2  

Cenniki darmo!
wózków dziecinnych

E. KIK L W Ó W  Ż ółkiew ska I. 17
Tel. 94-76



„DZIENNIK LUDOWY" nr. 82 z dnia 10 kwietnia 1031.

Kupujcie tylko u firm, te  utaił w „Silili Lidii'
B A M D A Ż Y Ś C I

RYGMUNT KUżNIEWtCZ bandażysta- ortopc- 
dysta Lwów Gródecka 2 b. Dom Katolicki i 
y?|. 64 - 63 poleca własnego wyrobu bandaże j 
przepuklinowe, pasy brzuszne, sztuczne nogi, i 
ręce i aparaty ortopedyczne.

PROTEZY aparaty ortopedyczne, gorsety na j 
krzywice i gruźlicę kręgów, wkładki na pląs- ■ 
kie' stopy wykonuje specjalista OTTO LINK, 
ŁYCZAKOWSKA 19. Przed zamówieniem gdzie 
odziej, proszę się przekonać, jak bezkonkuren­
cyjnie niskie są ceny. - Wykonuje również 
na asy gnaty Kas chorych

WIESZ? że znany zakład M„ FREILI- 
CHfl, Lwów, Gródecka 35, lei, 71—11 zniżył 
ceny swoich patentowanych bandaży prze­
puklinowych i brzusznych, pomimo że dalej 
daje pełną gwarrmq'ę za wyroby swoje.

E&KLRD TECHNICZNO- DENTYSTYCZNY ED­
MUNDA HELLERA, obeeme Słowackiego 2.
-tri 9 -1  i 9 — 6.

ZAKŁAD DENTYSTYCZNO-TECHN1CZNY JA- 
KOBA BRIEFA Krótka 16. (róg Na Błonie 6.) 
wykonuje wedle najnowszych systemów u- 
aębienie na dogodne warunki. Uwaga: Rwa­
nie i plombowanie do zamówionych robót 
teefamczn, dentyst bezpłatnie.

i Ił A D J O I
FIRMA „ECHO", Lwów, Sykstuska 24. teł. 

l i - S I  — poleca: Komplety detektorowe we 
tofdtSflK wyborze od zł. 20.80 w wykonaniu 
tofcattsowem. — Wyłączna sprzedaż słucha­
wek „OMEGA" 4000, Ohm. zapewniających 
najlepszy odbiór stacji Lwowskiej.

8ADJ0 - LABORATORIUM, ul. Sykstuska 17. 
tel 7-36 przyjmuje wszelkie naprawki i prze­
róbki radjowe montuje aparaty wedle żąda­
nych szematów z  części zkompletowanych 
przez P. T. Klijentdw. instaluje niezawodne 
eliminatory i ładuje solidnie akumulatory.

6 AB JO APARATY do sieci i anodowe, głośniki 
d o . detektorów słuchawki, i wszelkie części 
składowe naitaniei dostaniesz we firmie M. 
PISCHNOT, dawniej R. Dittmar Br, BrUnner. 
Lwów, plac Marjack* 9, telefon 20-04. Lam­
py elektryczne i naitowe. własnego wyro­
wi kuchenki naftowe i elektryczne, żelaz­
ka do prasowania, oraz uhrtowny skład ża­
rówek, Wszelkie naprawki uskutecznia szyb­
ko i tanio.

r O B U W I E I
W EPOCE SPECJALIZACJI kupuje każdy chęt­

nie tylko w  sklepach specjalnych dlatego też 
kupujcie obuwie dziecinne tylko w Pierw­
szym Specjalnym Magazynie Obuwia dla Dzie­
ci i Młodzieży p; f. AI-Sa-Do we Lwowie, 
przy ul. Sykstnskiej L 19.

MEBLE na raty oraz za gotówkę poleca najta­
niej magazyn mebli Stell 1 Ska, Lwów, ul. 
Kazimierzowska 28. Te!. 64—13.

ZANIM zakupisz MEBLE, przyjdź a przekonasz 
się, że takowe otrzymasz najtaniej u HE- 
SZBLESA Lwów, KOPERNIKA 23, Róg ul. 
Wronowskiej. — Firma ta sprzedaje na raty 
długoterminowe, a to na 2 lata, MEBLE 
wszelkiego rodzaju po cenach konkurencyj­
nych i ściśle gotówkowych.

TAPICER I DEKORATOR przyjmuje wszelkie 
roboty tapscerskie i ma na składzie stale 
meble tapicerowane. J. Stern Lwów, Szep­
tyckich 90, Telefon 16-69.

NOWO UTWORZONY MAGAZYN MEBLI p-rzy 
ał. Hetmańskiej 22, wejście obok Muzeum 
Przemysłowego poleca najtaniej po cenach 
konkurencyjnych, sypialnie, jadalnie kuchen­
ne urządzenia, w zakres tapicerowanych me­
bli, oraz pojedyncze sztuki M. REISS znany 
Meisefs.

MEBLE wszelkiego rodzaju i pojedyncze na 
dogodne raty i za gotówkę, poleca najtań­
sze źródło zakupu mebli Centralny Dom Me­
blowy, Lwów, uL Gródecka 29, w podwórzu.

^ POWODU nader krytycznych czasów został 
tworzony specjalny skład wózków dziecin­

nych przy ul. SYKSTUSKIEJ I. 10 W PO­
DWÓRZU i także zakupno i zamiana kra­
towych i zagranicznych wózków dziecin­
nych.

Wszelkie reperacje zostają w ciągu 24 
godzin po niskich cenach uskutecznione. Skład 
wózków dziecinnych B. BRANDT Lwów ul. 
Sykstuska 10 w podwórzu.

OKAZYJNIE MASZYNY DO SZYCIA fam
fiijne i rzemieślnicze Singcra w składzie f-my 

MECHANIKA" PIŁSUDSKIEGO 8. teł. 93-11. 
Tamże ODKURZACZ elektryczny tanio do 
orzedania. WZOROWY WARSZTAT ME- 

!ANICZNY DLA MASZYN BIUROWYCH 1 
DO SZYCIA

foatiilćtoi odp.. Jaliass Rychlewskl

P F A UCENTRALA  
POŃCZOCH

H  RYNEK 19 -  T elefon  9 5 7
Poleca najtaniej, bo wchód przez sień:

Pończochy jedwabne z prawdz. szwem w 50 kolorach ...................................................po 4')0
Pończochy jerwabne srebrny Bemberg „ „ „ ...........................................  po 5"50
Pończochy jedwabne złoty "Remberg „ „ „ ...................................................po 6-90
Rękawiczki imitacja duńskich dłuższe kloszowe................................................................. po 250
Reformy jedwabne, wszystkie wielkości i k o lo ry ............................................................. po 2'75

EF" W ażne dla W łaścicieli rea ln ości
Z a f .  1 8 6 0 .  |H b  j n  g  |  '% JP  G run tow ne nap raw y  ja k o te ż  pokryw a 
T _ , ,  U  Ę J k  HbS  I r  now ą b lachą  pocynkow aną, cynkow ą, 
i e f .  1 #  ■ “  ■  ■  ■ m ied zian ą , kościo ły  w ież e , m anzardy

M a r i a i r i  R a u r i g  składy i warstaty blacharskiePI Cli l i l i i  e O lU I  L w ó w ,  u l .  W r o n o w s k i c h  6 .

DYWANY, CHODNIKI, kapy na łóżka, narzu­
ty na otomany, materje meblowe, oraz ceraty 
i" linoleum poleca najtaniei firma KICZALES 
i MARGULIES Lwów, Sykstuska 18.

|  P R Z E M Y S Ł  ł R Ę K O D Z IE Ł O  |

INSTALACJE elektryczne wykonuje rychło i 
tanio na dogodnych warunkach, firma 
„ELEKTRON" Ska z ogr. odp. We Lwowie, 
uL Zyblikżewicza 1 x «L Zielona 2. Telefon 
Nr. 28-75. Na składce: lampy, żarówki, mo­
tory, reflektory sceniczne i dancingowe, któ­
re też na życzenie wypożyczamy.

PANTOFLE różne domowe, do gimnastyki dla 
szkól, szkółek itp. zakładów, sandały, obuwie 
płócienne poleca i wykonuje na zamówienie 
takżei z  dostarczonego materjału znana wy­
twórnia przy ul. WRONOWSKICH 4. Teł. 
59-88. Do nabycia również w firmie M. OR­
ŁOŚ. pi. Kapitulny 3 po cenach fabrycznych.

WEDLE OSTATNIEJ TECHNIKI urządzona pa­
rowa czyszezalnia i farbiarnia Nowoświat, 
Lwów Piastów 28. Już otwarta. Przyjmuje 
wszelkie roboty, wchodzące w zakres czysz­
czenia i farbowania garderoby męskiej i 
damskiej. Kantory przyjęć w składnicach Ru­
dolfa Ne-uwełta: pi. Marjacki 8 Kazimierzow­
ska 25. Krakowska 25. ul. Gródecka 72. Rynek 
21. Balonowa 3.

P. T. Mając na uwadze wygodę P. T. Pubł. za­
łożyliśmy pod firmą „OPAL" skład węgla i 
drzewa przy ul. Sykstuskiej 25. Tel. 30-27, — 
Dostarczamy więc po cenach przystępnych i 
z gwarancją za rzetelną wagę i jakość towa­
ru: WĘGIEL górnośląski z pierwszorzędnych 

! kopalń dla użytku domowego. — Sprzedaż od­
bywa się na składzie przy ul.SYKSTUSKIEJ 
25 tub z dostawą do domn. - -  Wystarczy za­
wołać nr. tel. 30-27 a żądany opał zostanie 
bezzwłocznie dostarczony do mieszkania P. 
T. Klijenteli, — DRZEWO BUKOWE i i. rę- 
bane suche oraz KOKS. — Polecając się ła­
skawym względom P. T. pozostajemy 

„OPAŁ", Sykstuska 23.

KAPELUSZE damskie i męskie przerabia sta­
rannie na najnowsze fasony fabryka Rudolfa 
Neuwelta, Kantory przyjęć w składnicach.

„STELLA ILLUSTR& ‘ Parowa fabryka chemi­
cznego czyszczenia i farbowania oraz hygie- 
niczna pralnia bielizny Lwów. ul. św. Marcina 
15, telefon 16-03. Główna składnica Pesaż 
Hausmana 8. teL 61-29. Filje we wszystkich 
dzielnicach miasta.

CHRZEŚCIJAŃSKA FIRMA „KANARJON" od­
znaczona złotemi medalami: poleca kanarki 
harceńskie śpiewające w dzień i przy świetle 
kanarzyce rozpłodowe, rybki złote, mieszanki 
klatki gniazdka, akwarja — po bardzo nisk,ei 
cenie. Przyjmuję psy rasowe w komis i sprze 
daję. — DUSZUŃSKI ADAM, Lwów, Zimo- 
rowicza 5. (boczna Akademickiej).

LAMPY ELEKTRYCZNE wyrobu własnego za­
kupisz wprost u źródła, u firmy HENRYK 
SONNENSCHEIN, Lwów, Sienkiewicza 8 — 
Teł. 44 - 90.

KAMIENICĘ w śródmieściu, wolne ubikacje, 
obszerne podwórze — kupię. —- Wiadomość i 
oferty do kancelarji adwokata Hcrschthała. 
Lwów, Kołłątaja 3.

|  K U P N O  i S P R Z E D A Ż  |

z  URN ALE. kroje (najnowsze do wszystkich żur- 
nali). manekiny f podręczniki do robót ręcz­
nych poleca najtaniej firma „ŻURNAL", — 
Lwów. plac Bernardyński 2.

POKÓJ d a  dwóch panów do wynajęcia, ul. Ar­
ciszewskiego 8, III. bramai. 1 drzwi.

|  W o ln e  ś p y s s ia k iw a m e  p o s a d y  j
WYTWÓRNIA wyrobów Bronzowniczych „Gal- 

wano-Metal" P. GELEMEJ Lwów. u!. Ormiań­
ska 30. tel. 76-60. Naprawa przedmiotów sre­
brnych. lichtarzy, kandelabrów, cukierniczek, 
papierośnic, oraz odnawia naczynia stołowe, 
hotelowe i restauracyjne po cenach najniż­
szych. ' Zamówienia z prowincji załatwia so- 
llidnie i w jak najkrótszym czasie.

ZARAZ poszukujemy zdolnego tokarza dla działu 
samochodowego. Warsztaty mechaniczne Wa­
cław Groo Zielona 48, Lwów.

KURSA SAMOCHODOWE i motocyklowe inż. 
B. Froma, Lwów, Lelewela 8 (róg Akade­
mickiej) daję pierwszorzędną naukę na no­
wych samochodach i motocyklach szkol­
nych pobierając spłaty ratami dostępnemi dla 
każdego. — Wpisy codziennie.

UWAGA AMATORZY FOTOGRAF JI! Najtaniej 
można nabyć wszelkie przybory fotograficz­
ne u firmy: H. RISMAK. Lwów. Kopernika
17. L p; — Dlatego najtaniej, bo na I-szem 
piętrze.

|  Z E G A R K I  |KANARKI PRAWDZIWIE harceńskie, śpiewa­
jące w dzień i przy świetle, po bardzo niskie i 
cenie kanarzyce rozpłodowe, klatki, gniazdka 
mieszanka odznaczona zlotem* medalami, 
rybki złote akwaria, psy rasowe, sprzedaje 
ZOON. Czarnieckiego 3.

NAPRAWĘ ZEGARKÓW pod kierownictwem 
szwajcarskich sił wykonuje z gwarancją 
GUTERMAN -  Sykstuska 14.

MAGISTRAT KRÓL. STÓŁ. M. LWOWA. 
L. 3085 (III.) 31. r.

Ogłoszenie przetargu 8

Magistrat król. stół. m. Lwowa, ogłasza publiczny przetarg ofertowy na dostawę do 
tutejszych robót drogowych brukowca w czasie od 1. maja do końca września a mianowicie:

250 wagonów a 10.000 kg. kamienia łamanego.
170 wagonów a 10.000 kg. kostek wzgl.. pieniek brukowych o wymiarze zasadniczym 

18.5 cm.
110 wagonów a 10.000 kg. drobnego bruku o wymiarze zasadniczym 12 cm. wzgl. .mozajki 

o wymiarze 8 — 10 cm. w każdym kierunku.
Wymieniony brukowiec ma być wyrobiony z skal najtwardszych jak k war cyt -granit lub 

bazalt. Wszelkich bliższych wyjaśnień udzieli Oddział Drogowy Magistratu codziennie w go­
dzinach urzędowych od 8 do 15-tej, Ratusz III. pt drzwi Nr. 95.. gdzie też wyłożone będą 
do przeglądu i nabycia warunki dostawy, i formularze ofertowe i dokąd należy przed wnie­
sieniem oferty, nadsyłać odpowiednie próbki materiału oferowanego jako wzory przeszłe! 
dostawy.

Oferty sporządzone na przepisanych formularzach, do których należy dołączyć opis 
materjału kamiennego z rezultatem zbadania go przez Mechaniczną Stację Doświadczalną Poli­
techniki Lwowskiej, oraz dówód złożenia w Kasie miejskie! wadium ofertowego w kwocie 
10.000 zi. należy nadsyłać w zapieczętowanych -kopertach z napisem Oferta na dostawę bru­
kowca" do rąk dyrektora III. Wydziału Magistratu III. pi drzwi Nr. 120 do dnia 27. kwie­
tnia b. r. godzina 12-ta w południe, poczem nastąpi otwarcie ofert.

We Lwowie dnia 21. marca 1931 r.
Inż. MICHAŁ KOLBUSZOWSKI, m. pi 
'wiceprezydent król. stół. m. Lwowa.

1 N A U K A 1

TEK STY U H  « C.ALANTERJ A

TRENCHtOATS płócienne damskie, męskie, 
dziecięce, ubran/a sportowe letnie dla tury­
stów, letników, kombinezony do motocyklów 
z patentowanymi spinaczami płaszcze klotowe, 
damskie, męskie i szkolne, najtaniej w  Wy­
twórni „PALLIUM" Ormiańska 3 ■— Tel. 54-Ź4,

OLA REKLAMY polecamy koszule damskie zł 
2.40. Kombinacje strome 4.50, pończochy czy­
sto jedwabne 3.90, reformy jedwabne 2.60. 
spódniczki 8.90, bluzki jedwabne 9.— oraz 
szlafroczki, trykotaże PO CENACH BAR 
DZO NISKICH „GOLF" LWÓW, UL. KI­
LIŃSKIEGO 1.

UWAGA ł FIRMA J. HOLENDER ul. Gródecka 
95. Połeca na sezon letni po cenach już zni­
żonych swój obfity magazyn konfekcji męs­
kiej i damskiej z najlepszych materiałów biel­
skich tak gotowych jakoteż na zamówienia 
na dogodnych warunkach. Zamówienia uskute­
cznia się w 48 godzin. Własna pracownia

UWAGA III UWAGA! Firma L Stein, Łyczakow­
ska 6. — Donosimy łaskawej klijenteli, że na 
sezon wiosenny zaopatrzyliśmy nasz skład w 
najnowsze modele damskie trenczkoty dam­
skie i męskie ubrania z najlepszych mater­
iałów bielskich. Ceny nasze zostały* znacznie 
obniżone i rozdzielamy na najdogodniejsza 
spłaty.

„ECOLE Francaise" Batorego 34. W 3 mie­
siącach kompletne wyuczenie buchalterji. Po­
czątek 10. kwietnia. Tamże stenografia. Ma 
szyny. »

„ECOLE Francaise" Batorego 34. Rozpoczyna­
my ostatnie przed wakacjami, przyspieszone 
kursy francuskiego, angielskiego i niemiec­
kiego.

SKŁADNICA FABRYCZNA „NASZE OCZKO'
WE LWOWIE, RYNEK 22, (róg Halickiej) 
Teł. 95-94 poleca znakomite i wydatne 
MYDŁA do prania i toaletowe. ŚWIECE ko­
ścielne i stołowe.

DOLARÓWKI I PREMJOWKI PO ZŁ. 4 mk
sięcznie sprzedajemy z natychmiasłowem pra 
wem gry. Zlecenia z prowincji załatwiamy J  
odwrotną pocztą.

Po otrzymaniu I. raty otrzymuje zamawiają 
cy natychmiast dokument z numerm obliga 
Cji. CĄGNIENIE 1. MAJA. LWOWSKIE TO 
WABZYSTWO KREDYTOWE LWÓW. LE 
GJONÓW 35, TELEFON 80-87 — P. K. O, 
154.525.

UNIEWAŻNIAM zgubiony dowód osobisty Mi­
chał Pełechaez, Lwów, ul. Pijarów 56 c.

Specjalista chorób skórnych I wenerycznych

Dr. 1. PENNER
Lwów, Legjonów 35, Pasaż Fellerów i. II. p 

telef. 88-98, ordynuje od 3—6.

O P E R A T O R

D r . D . S A S S 0 W E R
ordynuje w chorobach chirurgicznych. Leczenie 

żylaków Elektroterapią 
Lwów, ul. Kołłątaja 7. telef. 38-51

Specjalista  chorób kobiecych i akuszer

Dr. J. Schwieger
Lw ów, S o b ie sk ie g o  9 . - Te!. 3HS

przyjmuje całodziennie.

S p e c ja l is ta  c h o ró b  k o b iecy ch  
o p e r a to r  i ak w szer

D r .  J A N  K I L A K
ordynuje przez cały dzień 

L w ów , ul. L eo n a  S a p ie h y  8 9
Telefon Nr. 51-62.

Specjalista chorób skórnych, wenerycznych, i 
kosmetyki lek.

Dr. A. s lf lB E L
LWÓW, PL. HALICKI 7 teł. 31-30.

Lampa kwarcowa, diathermia, Sołlux, masaże 
elektr. epólacja i. t. p.

Specjalista chorAb mm. i skom. oraz kosmetyki
Dr. SCHWARZ g» “
Usuwanie plam, brodawek, znamion włosów. Elektro­
liza, diatermia i lampy kwarc. Leczenie żylaków

Nakładam Lud, Spóidz, Tow, Drukarni* Lwowska, LwSw, Kopernika 11. TeleL 8*3;


